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Warszawa w świetle wylrrów
Listy narodowo-radykalne odniosły sukces

$ i  -

w  Śródmieściu, M o k o to w ie , na P ow iślu i P r ę d z e
Jeszcze nie m anij ostatecznych 

w yników  cy irow ycn  z ostatnich 
w yborów  samorządowych w  W ar­
szawie .Zostarą  one ogłoszone do­
piero 28 grudnia. Dzisiejsze jednak 
cy fry , któn m ogą ulec pewnym 
zmianom, pozwaiają nam jednak 
w ydać oceny polityczną.

Naszym czytelnikom  rzuca się 
prągde wszystkim w  oczy sukces 
listy narodow o -  radykalnej. P lo­
nem tego sukcesu jest 3 m anda­
tów  radzieckich, ale w  o wiele 
większym stopniu sukoes ten ob­
jawia się w  otrzym aniu przeszło

W arszawy dotkliwą klęskę. S tro n -' nę pokazać, ie  antysemityzm nie
nictw o N arodow e uzyskało zale­
dwie 10, a moze tylko 9 manda­
tów. Na listy Stronnictwa Naro­
dowego głosow ało zaledwie niecu 
w ięcej n iż 10 proc. głosujących. 
W tych okręgacn, w których jed ­
nocześnie stawały Ozon, Stronni-

ma przem ożnych wpływów na te­
renie stolicy  Obok tego żydzi rzu 
ciii swe głosy na listy socja li­
styczne. Jeśli porównać odsetek żydów na stronę socjalizm u, 
żydów w  W arszawie, z odsetkiem ten sposób żydzi zarówno 
głosów , którc padły na listy ży­
dowskie, oKoło 20 tys. żydów g ło ­
sow ało na listy socjalistyczne.

szy plan wysunął się Bund, zdo­
bywając 16 m andatów na 19 man 
datów żydowskich. Świadczy to o 
zdecydowanym pra rzuceniu się

W

W Cr ągu 3-ch minut

Zatonął wielki prom rzzezny
4 0  o s ć b  z g i r . ę f o

ctwo Narodowe i N aroaow y Komi
let Radykalny tna listy Stroanict- Jaskrawym tego przykładem jest 
wa padły zał iwie 2 tys. g łosów  okręg nr. III o bardzo dużym od- 
w ięcej,'n iż na łistę, narodowo - ra setku ludności żydowskiej, gdzie 
dykalną dzięki temu lista socjalistyczna ,

Listy ozonowe odniosły pewien wysunęła się na pierw sze miejsca, ‘ 
sukces. O czyw iście jest to sukce» b ijąc „O zon“ . Również na W oli 

150 iys. g fea jw . W ten sposób na dosyć smutny, gdyż tego typu or- lista socjalistyczna miała naj- 
k izd y  mandfai. narodow o -  rady- gan._aeja co Ozon o tego rodzaju większą ilość głosów , co zawdzię- 
kąlny przypada okolcr 3* tysięcy aspiracjach powinna mieć więk- cza niewątpliwie temu, że działał 
głosow , gdy na mandat i.ronn ic-  ̂ezość w Btolicy Państwa. Sukces ność narodowa pod hasłem rady- 
twa N aru_jw ego 23 tys., na m an- ten zawdzięczają one w znacznym kalnych reform  społecznych była 
Jat socje jiy czn y  17 tys., a na stopniu kosztownie prow adzonej na tym terenie do okresu wybo-

propagandzie.

przez
swą pom oc finansową, jak i na 
skutek zsocjalizow ania mas ży­
dowskich, stają się głównym  źró­
dłem wpływów socja listycznych  w 
Pol sen.

LIZBO N A , 20. 12, W katastro­
fie, jaaa wydarzyła się w czoraj 
przy ujściu rzeki T ?gc, zginęło we 
dług dotychczasow ych danych 40 
osób. W łuski statek Draga wpadł- 
plynąc z całą szybkością w  dół 
rzeki, na prom , w ypełniony pasa 
-erann, przeważnie robotnikam i, 
* Ji żonami i dziećm i, którzy opu­
ścili lew y brzeg rzeki Tago, by 
przepłynąć na drugą stronę. Prom  
zatonął w ciągi: urzec! minut.

Szwedzki lotniskowiec „lio tla n d ”  
zdołał uratować część tonących,

Złó ż ofiarę 
na

WyrcK śmierci
na N i w a k a

satw ispa zo n y
W e w torek w  Sądzie N ajw yż­

szym oa oy ł się ostatni etap spra­
w y kom unisty Nowaka, oskarżo­
nego o zam ordowanie ks. Streicha 
proboszcza z Lubonia w Poznań­
skim.

Sąd N ajw yższy oddalił kasację 
Tym samym zatwierdzony zosta. 
w yrok śmierci na Nowaka.
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a
mand a. ozonowy tylko 15 tys. 
głosów. Mandat narodow o -  rady­
kalny jest w ięc .,wart“ . dw a razy 
tyle, co  mandat ozonow y i prawie 
dwa razy tyle co mandat socjali­
styczny.
I E S Z C / E  4  M A w n ^ - r y

Listy N arodow o -  Radykalne,

P P s
Również te j przyczynie dużo za­

wdzięcza zresztą o wiele bardziej 
wyraźny sukces lista socjalistycz 
na. Protegujące ją  żydostwo rzu-

róir, ni°m al całkiem  un!emożli- 
wiona.

Jeśli chodzi o Stronnictw o Pra 
cy, to trzeba tu powiedzieć, że na 
terenie W arszawy nie istnieje ono 
wcale. Prem iera w yborcza zakoń­
czyła się całkow itą klapą.

A reszcie jeśli chodzi o ugrjpo-

Zestrzelony samolot, 30 zab tych
T e r ro r  a k ty w is tó w  arabskich

BEIRUTH 10 12. A kcja akty­
wistów arabskich przeciw  w o j­

skom angielskim nie ustaje. A ra - 
bi zorganizowali sprawnie działa­
jący tajny związek aktyw istów  a -

w  lo ży  m asońskiej
Publiczna szkoła dokształcająca 

zawodowa w C hojnicach zos tała z 
dniem 1-go grudnia przeniesiona 
do o jd y n n u  zlikw idow anej loży 
masońskiej.

. . . . .  ciło  na en cel grubsze sum y..................................................... „  u6 .^ KU-
które sączę \ ag i c ji Trzeba było przejść za wszelką ce Wania żydowskie, to tu na pierw ,
przedw yborczej, m e m iały szczę I - . - —________
ścia w łabiryncie cy fi , przewidzia 
nym  przez skom plikowaną ordy ­
nację N ajjaskraw iej w ystępuje to 
w okręgu VII, gdzie w edług pro­
w izorycznych obliczeń kandydato­
w i narodow o -  radykalnemu adw.
Kem ptiem u zabrakło do uzyskania 
mandatu 40 głosów . Również nie 
w iele brakow ało do uzyskania 
mandatu w  okręgu III (O chota), 
w  okręgu V (A l U jazdowskie) i 
drugiego mandatu w okręgu VIII 
(K rakow skie Przedm ieście —  P o ­
w iśle ).

Tak w ięc przy odrobinie szczę­
ścia cy frow ego", przy bardzo nie 
wielkim  przes umęciu się głosów, 
listy N arodow o -  Radykalne m o­
gły uzyskać nie 5, a 9 mandatów, 
t. zn, tyle ile uzyskało Stron.
Naród awe,

Nafwięszy suaces odniosła Lista 
N arodow o -  Radykalna w  okręgu 
VIII (K rak. Przedm ieście —  P o­
w iśle). Jest to okręg rzem ieślni- 
ozo -  kupiecki, na Powiślu rów ­
nież ł robotniczy Vii okręgu tym 
Lista N arodow o -  Radykalna za­
jęła  drugie m iejsce bijąc listę so- 
cjalistyczną o 2u00 głosów, a w  
niektórych obwodach w ysuw ając 
się na pierwsze m iejsce przed „O - 
zon". Również poważny sukces

iszszsrzeife zakresu kontroli
na somurzsd terytorialny i gospodarczy

o ra z spółki o p r ze w a d z e  Kapitału państw ow ego
Sejm owa kom isja budżetowa | Kom isja przyjęła preliminarz 

' rozpoczęła we w torek prace nad budżetowy Prezydenta R. P. ’ ed -
preliminarzem budżetow ym  na 
lSlJó— 39.

r.
Z  kolei rozpa.trzono budżet N aj-

N A E Z I E J A  " O S I *
3 E U Y ” A K A

Pierw szym  budżetem, który roz 
patryw ano, by ł budżet Prezyden­
ta R. p . Referent wicemarszałek 
Jedynak zaznaczył, że w poprzed­
nim okresie nie b j ło  równow agi

nomyśiiiie bez dyskusji.

pom iędzy Sejm em  a Rządem.
rabskich, przygotow ujący zam achy Przyczyna tego leżała w  struktu- 
terrorystyczne i opracow ujący pla poprzedniego Sejmu, który 
ny działania przeciw  A nglikom . miał charakter indywidualny 

Ostatnio nowym  przejaw em  ak- Dzisiaj, kiedy w Sejm ie jest zde-
cji aktywistów były  zaburzenia w cydowana większość, n>e wątpi, se ; dziej gospodarka Państwa staje
Hata. j Rząd będzie z Sejm em  w spółpra -I aię pianowa, tym  aktualniejsze

W  związku ze zwołanym  przez cow ać lojalnie est to zagadnienie. Można by się
Fakhri Nasza Szibi zgrom adzę-j Budżet Prezydenta R- P w yn o- »osunąc jeszcze dalej i przyznać
niem w  m iejscow ości Yata, akty- si w wydatkach zw yczajnych Najwyższej Izbie K ontroli funkcję

wyższej Izby Kontroli Państvra

O  R O Z S Z E R Z E N I E  
Z  “. K R E S U

D Z I A Ł A N I A  N  K
Referent pos. Barański wyraził 

pogląd, że kontrola, przeprowadzę 
na przez Naj wyższą Izbę, n.e po­
winna ograniczać się do buchalte- 
ryjnej i finansow ej działalności 
rządu, ale powinna sięgać także 
do celow ości gospodarki. Im  bar-

wiści arabscy usiłowali napaść na 3.139,370, a w  w ydatkach nad-

W L ID Z IE
można zaprenum erować 

u p. M ichalskiego 
przy ul. Suwalskiej 17.

wieś i rozbić zgromadzenie. D o­
szło przy tym do starcia z w ojska­
mi brytyjskim i. A rabow ie zestrze­
lili samolot brytyjski. Zostało za­
bitych 30 żołnierzy brytyjskich , a 
100 rannych.

zw yczajnych 200 tys. złotych. Su­
ma ta przeznaczona jesl na urzą­
dzenie wewnętrzne apartamentów 
gościnnych dla szefów państw ob - 

| cych  w Zamku K rólew skim  w 
W aiszawie.

uceny ekonom icznej skutków pla­
nów gospodarczych Rządu oraz 
nych sił z dziedziny ekono- 
ganizacyjnej, ale to wym agałoby 
przyciągn.ęcia do pracy w ybit­
nych Bił z dziećrziny ekono­
mii i organizacji, co w  ramach o -

W i e l R i  p l a n
G o rą czk a  w y b o r c z a  o d su n ę - 

adniosła Lista Norordowc. R aoy-J ła na p iat. dalszy d ysk u sje  na 
kalna w  okręgu VI (śród m ieście ).' tem at w ie lk ie g o  p la n r  g o s p o ­

d a rcz e g o , k t ó i a  b y ła  tak  b u rz  
liw ie  p ro w a d z u n a  p rz e d  p a r ­
nia ty g o d n ia m i. T y m  n it  
m n ie j k o n ie c z n o ś ć  w ie lk .e g o  
p l anu g o s p o d a r c z e g o , k o n ie cz  
n ość  je g o  n a jsz y b sz e j r e a liz a ­
c ji  je s t  wc i ą ż  p a lą c y m  z a g a d ­
n ien iem  d z is ie js z e j r z e c z y w i­
stości P o lsk i.

R ea liza cja  lego w ielk iego  
pianu w ym aga o d p ow ied n iej 
atm o sfery  p o lityczn ej. Jak  
stw orzyć tę a tm o sferę?

W  k ołach  u rzęd ow ych  
w sk azu je  się na to, że a tm o ­
sferę tę m a  stw orzyć „ O z o n ".  
Nie w ch od ząc jed n ak  obecnie  
w szczpgółow e o m a w ian ie  z a ­
let i w ad  „ O z o n u " iak o  orga- 
nizacji p olityczn ej, trzeba jed  
neg n iew ątp liw ie  stw ierd zić : 
d r  sp e łn ie n ia  ta k ie j  ro li O zon  
sif. z u p e łn ie  n ie  n e d a je . 

Przewidywany przebieg pogody w j O zon  bow iem  nii jest .ia  
dniu 21 b m.: p o d eb ień stw o  totalnych ru -

Chmurno i miejscami śnieg. U  dal- -^ ó w  faszystow skiego  czv  n a ­
szym dagi mroźno. Temperator*. dc _nJow o .  socja listyczn ego , ob

Ponadto L ista N arodow o - R a­
dykalna jeszcze w  pięciu  okrę­
gach  w ykazuje większą ilość g ło ­
sów od listy  Stronnictw a N arodo­
w ego O prócz wyżej wym ienio­
nych okręgów  są to okręgi na­
stępu jące. okręg I (M okotów ), 
okręg 5 (Połudiow e śródm ieście 
do u licy Piusa, ozręg  nr. 11 (Sta­
rt m iasto), o.tręg 17 (P rag? —  
G rochów ) i tylko w pięciu okrę­
gach ns trzynaście, w których 
obok siebie były listy O N. R-u i 
dtronn. N arodow ego Stronnictwo 
Narodowe ma przewagę nad L i­
stą N arodow o ■ Radykalną.

S T R  N A R O * ? O V ’E
Listy Stronnictw a N arodow ego 

poniosły niewątpliw ie na terenie

Nareszcie sp  eg

Ig? mr 
— 15 a* Dcóc 
w-f -  wschedrut

dc
silni wiatry południo

j d arzon y  w ie lk ą , ła m ią cą  prze

sz łu śc  id e o lo g ią , k tó ra  by b y ­
ła w stan ie  w y tw o r z y ć  o d p o ­
w i e d ni  k l i mat  w  s p o łe c z e ń s t ­
w ie . I d e o lo g ie  O zon u , je ś li się 
ją  nawe t  uzna  za  n a ro d o w ą , 
je s t id e o lo g ią  le tn ią  a  n ie  g o ­
rą cą , a  ty lk o  id eo lo g ia  p lo
m ien n a  s tw a rza  o d p o w ie d n i , siw a.

ne, ja k o b y  O zon  w ogóle  nie  
m ia ł op arcia  w  sp o łeczeń st­
w ie. o tyle rów n ież m yln e są 
p oglądy  g łoszon e przew ażnie  
przez św ieżo upieczonych  en­
tu zjastów  O zon u , że O zon m a  
za sobą 99 proc. społeczeń

k lim a t p o li ty c z n y , u ła tw ia ją  
c y  u l e l k i » z a m ie r z e n ia  g o s p o  
d a rcz e .

P ozo staw ałb y  w ięc tota­
lizm  b ezid e ow y , d zia ła jący  
nie za p ośred o  e lw em  stw a­
rzanego przez siebie en tu zjaz  
m u , ale innym i u p roszczon y­
m i m e to d a m i.P o m ija ją c  ju ż  to, 
że nie jest to n ajlep sza  droga  
do stw arzan ia  od p ow ied n iego  
k lim atu  p olityczn ego, w  tej 
chw ili n a  pod staw ie w yn ik ów  
w y b o rów  sa m o rzą d ow ych  m o  
żem y ocen ić , że O zo n  n ie  m a  
d o s ta te c z n y c h  w p ły w ó w  w  
s p o łe c z e ń s tw ie , b y  s ta ć  s-ę  
m o n o p a r tią  n ad a jącą  się do

U rzęd ow e w ięc recepty tw o  
rżenia k lim atu  politycznego  
nie d adzą dobrych  rezutta- 
tćw . „ O z o n " jest zbyt s łab y  i 
zbyt jed n ostron n ie  u k szta łto ­
w an y, by m ó g ł p o d oła ć  takun  
z ad a n io m . M o że  to  n a s tą p ić  
j e d y n ie  na tle  s z e r s z e g o  
w sp ó łd z ia ła n ia  p o l i ty c z n e g o . I 
tu  w k r a c z a m y  w  z a u łe k  b e z  
w y jś c ia .

P rzy w szelk ie j d ysk usji o 
szerszym  w sp ó łd zia ła n iu  poli 
tycznym  n atrafiam y w ciąż na 
m u r n ieu fn ości, trafiam y  
w ciąż na żąd an ia  p o k azan ia  
c zynów , a nie tylko słów . a 
jed n ocześn ie  stw arzanie w iel-

p ed ob n ych  prób tota lislycz- kich czy n ó w  w-ymaga ju ż  o d -  
nvch. W y b o r y  b o w ;em w y k a - p ow ied n iego  k lim atu  politycz  
zó ły , że aczk olw iek  m y ln e  są nego, m ogącego  być w yn ik iem  
p o glą d y  g łoszon e przez n ie - szerszego w sp ó łd zia ła n ia  p o -  
k tóre ugru p ow ania  o p o z y c y j-1 lityczn ego .

beer.ego budżetu nie może b y ć  je­
szcze doKonane.

W dyskusji wypow iedziano się 
za znieiinniem związku rew izyjne­
go sam orządów terytorialnych i 
przekazaniem jego funkcji Naj wyż 
sze Izbie Kontroli,

W zakończeniu zabrał g łos prez. 
N. i. K., k tó iy  ośw iadczył, ża 
gdziekolwiek w yłoniła  się jaka­
kolwiek uvraga krytyczna natury 
zasadniczej, Najwyższa Izba K or 
trołi wypow iedziała się w spo­
sób obszerny. K ontrola zamie­
rzeń inw estycyjnych w obecnym 
stanie prawnym je s i niemożliwa.

C O  B E D Z I E  
K O N T R O L O W A Ł A  

N  I  K
Co zaś ć o  rozszerzenia ktfr.- 

troli na samorząd terytorialny, 
io  postulaty, które postawiła N. 
L K. w projekcie now ej ustawy, 
nie spotkały się ze sprzeciwem  
Rządu.

Postulaty te idą w  kierunku 
poddania kontroli sprawowanej 
przez N. I. IL

a) urzędów, przedsiębiorstw , 
zakładów, m cnopli, banków, fua 
duszów i innych insiytucyj pań­
stw ow ych.

b ) urzędów, przedsiębiorstw  i 
Innych instytucyj samorządu te­
rytorialnego i gospodarczego, u- 
bezpieczeń społecznych oraz 
w sze’ kicłi związków, którym cha

O cz y w iś c ie  p e w n e  c z y n y  
m u szą  n a stą p ić  z w ła sz cz a  ze  
s tron y  tych . k tó rz y  m o g ą  w v - rŁkter publiczno - praw ny nada- 
w ie ra c  istotn y  w p ływ ’ m  d z i-  j ą akty urzędowe,

c )  spółek handlowych działa­
ją cych  przy przeważającym  u- 
dztale państwa, lub związków 
publiczno - prawnych.

d ) fundacyj o celach nauko­
wych ośw iatow ych i  społecz­
nych.

N I E W Y K O N Y W A N I E  
Z A J  E C E Ń  N  I  K

G er. Krzem ieński podkreślił 
wkońcu, że nie wszystkie żąda; 
n :a orgar^w kontroli były przez 
n ładre kontrolowanaga urzędu 
wykonj wane, nie wszystkie tei 
straty były we w łaściw ym  czasie 
powetowane. W niektórych spra­
wach prowadzona jest przea le- 
kła korespondencja, niektóra ze 
stw ierdzonych strat okazują się 
n ieściągalne. Na przyczyny tegc 
szkodliwego dla Skarbu stann 
rzeczy, N ajw yżsta Izba Kcrr rcdi 
wskazywała niejednokrotni*.

W glosow aniu kom isja przyję­
ła prelim inaż budżetowy N. L K. 

ihez zmian.

siejsżą  p olsk ą rzeczyw istość. 
N a  t l e  t a k i c h  c z y ­
n ó w  m o ż e  ś m j a ł o  
s k o n s t r u o w a n y  p l a n  
w i e l k i c h  z a m i e ­
r z e ń  g o s p o d a r c z y c h  
p o s t a w i o n y  p r z e d  
s p o ł e c z e ń s t w e m ,  
w p ł y n ą ć  n a  p r z e -  
m  a n ę  i  1 i m  a t u.  O-  
c z y w i ś c i e  m u s i  b y ć  
t o  p l a n  w  j e 1 k  i i 
ś m i a ł y .  o  c z y  w ■ ś - 
c i e  k o n i e c z n e  j e s t  
t u  w y r z e c z e n i e  s i ę  
w s z e l k i e g o  t o n u  
w y ż s z o ś c i ,  t r a k t o ­
w a n i a  s p o ł e c z e ń ­
s t w a  j a k o  j e d y n i e  
p o s ł u s z n e g o  n a ­
r z ę d z i a .  P lan  taki je d ­
nak p ostaw iony przed  sp o łe ­
czeń stw em  m oże w y w o łać  
w iększe zm ian y , niż szu m n ie  
w ygłaszan e d ek la m a cje .

Jan K a rolce
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i Ł ) t  w i n o  t a n i e  c z y  n s o ż s z e  , .  s k ł a o  ( » m i n  K r a X  P r z e d n i .  3 8  1 f t 9 5

r /  « 7 T a T  a B | » r B  ^ ara,,!ula w T n  i r e Ó K i ^ T r s r ^  ■“ ?

NIeotlc?a!ne wyniki w z o r ó w  w  Warszawie
N. K . R . O . Z . N. P . P S. Str. N. B u n d Z y d ż i I n n i

O k rę g glosy mand. glosy Rianć. glosy m.itio. gł*sy manJ. glosy mand. głosy mand. głosy mand.

I
}]

III

20019 1 73.491 4 48.624 i 16.497 1 — — , /^ł £*-• 10.*71 0
8.383 0 27 796 2 24.890 2 10.075 1 — — ‘ 5.223 0
__ __ 28.101 2 43 494 3 10 402 0 — — 1.196 0

IV
V

26.397 1 53.219 2 50.529 2 37 989 1 39.260 1 37.150 1 -5.507 0
5.U32 0 15.883 2 7.325 1 3.337 0 — — 692 0

VI 14.576 1 v 27 652 2 19.471 1 12 102 1 — — 4.553 0
V il 5 899 0 11.045. 1 6616 1 5.945 1 — — 972 0

V 1II 16.739 1 31.133 2 16.007 1 10.389 1 2.704 0 4.556 0 3.922 0

iX 3.258 0 10.097 1 5.257 1 2.853 0 — — 7.277 1 1.373 0
Y , — _ 15.963 0 —. — — 100.168 5 73598 2 _ 04>

X i
« __ 6.420 1 4.716 3.396 0 12.480 2 6 602 0 190 0

XII 12.048 __ 56 802 3 76.518 4 29.757 1 — — 8.115 0
x n t T - __ 27.249 l 15.888 X 7.580 0 33.043 3 24.821 U lJ>a9 0
x * v T __ 12.526 1 7.883 0 5.790 43.313 4 11.824 0 S48 (1

X V 6.885 0 43.844 3 30.463 2 14523 1 — — 4.138 0
X V I 13.704 0 74.152 4 G0.888 3 19.028 1 _ -n* O.05* 0 5.289 0

XVi I 20.109 1 71 376 4 39.796 2 16 i l 2 0 18.723 1 c.46C 0 7.052 0
X V . II * 1.557 0 18 4 i l 3 9.589 I 1,599 0 2.235 0

Razem 154.664 s 604.160 39 466.059 27 203-034 9 272.179 16 177.342 4 61.814 ft

Rgdni w toni z list naroc9swo-ra Jykafnycii
kw fajem y nazwfcski mdi . c h  m .i branych w  niedzielę z list N aro- 

at. W  aa sza w y  i ich zastępców, w y - 1 dowegu Kom itetu Radykalnego:

Sprostowanie urzędowe
Ka podstaw ie art. 27 i 28 De 

krętu Prezydenta H. P. z  dnia 21. 
11. 1938 r. o prawie prasowym , 
prosim j o umieszczenie następu­
jącego sprostowania:

„N ie jest prawdą twierdzenie 
artykułu, um ieszczonego na str. 3 
Nr, 375 pisma „A B C  Nowiny Co­
dzienne" z dnia 16 grudnia r b. 
p . t . „ Ż y d z i  w  porcie gd yń 3 k . m 
robią m ilionow e obroty", 

źe „m iędzynarodow e T ow a rzy ­
stw o H andlow e Emteha Sp. A k c ." 
nie płaci Skarbowi podatku do­
chodowego oa zysków , mimo nie­
wątpliwych z y sk ó w ,. idących w 
setki tysięcy, 

ź« „p o  prostu Inne oddziały te ­
go „m iędzynarodow ego tow arzy - 
s iw a " ulokow ane w  inr.ycb kra­

jach w ykazują straty i flscut nie 
I ma podejścia".
i Natomiast prawdą Jest, że , M ię­
dzynarodow e T ow arzystw o Han­
dlow e EMTEHA Sp. A kc." pro­
wadzi praw idłow ą rachunkow ość, 
kontroiow ara p izez zaprzysiężo­
nych księgo wy cn i żc  wszelkie 
należne podatki ą zeznawane i 
płacone w  term inach przepiso- 
wych.

Również nie jest prawdą, że tir - 
ma „E M T E H A " Sp A kc jest w ła­
snością pp. EDinów —

natomiast prawdą jest, żc „zna­
czna większość akcji spćlic me 
jest własnością pp. E binów ".

Na podstawie częśd  trzeciej 
art. 27 prawa prasow ego prosim y 
o w ydanie nam potw ierdzenia o 
otrzym aniu sprostowania.

1 ) Okr. I. D t. Sylw estrow icz, ze 
stępca M ałewicz Jan.

1 )  Okr. IV . PączLowski M lzczj 
sław , zastępca M ichalak Edward.

8 ) Okr. VI. K urcyasz Jerzy, za­
stępca K ijeński Tadeusz.

4 ) Okr. V lli . Dm ow ski E uge­

niusz, zastvpta  H an . * k a  Mie­
czysław .

&) X V U . Suchodolski Henryk,
zastępca Kemnttz Edward.

C z y  d o  s t o ł u  ś w i ą t e c z n e g o  

M a  j u ż  p a n i  t o r t  B L l K L & ‘ * 0

Skazana na 6 lał w ęz snla
Kob eta na czele sza ki fałszerzy

POZNAS 20. 12. Przeu i dem okic *kl o kolportaż. Sąd skazał Skrzyp*
kównę, która bySn już r»* kara-sowyga w Kaliszu rozpatrywano spra­

wę bandy fałszerzy i kolporterów 
fałszywych monet 2, 5 1 10-złotowych. 
Oskarżeni byli Zofia Skrzypek i Ju­
lian Szafrański a fabrykację oraz 
Harta Sadowska i SU Pinczew-

Źle W Z .S .R .R . 
n a w et w ilkom

WILNO, 20. 12, Gajów1 przygn.
nicznych Lasów Państwowych i rtdzł 
wilłowskh li w oow. nleśwjcskim ob- 
_efwują d sć często wypadki przecho­
dzenia wilków ł lisów ze treny ao- 
wieckijj do naszych lasów. W okresie 
ostatnich mrozów y edrówki ta aama 
nie wzrosły,

O f i o r g
NA BEZRi 1BOTN VCH 

NA*tODOW ÓV 
Kornalowscy zL 5; Walczyński 

"iotr zŁ 1; V iżiuakiourłc* zl. 2,  Bnz- 
Imiemi.o zł 50; K l Wierzbicki zl , i* 
Razem ff. 63. -

NA 3ILDNE DZIECI 
Siesicki zł. 10; Dr. Biria,, *1. JO; 

Gondclich 1,60. Razem zł. 21/fc.
U anu.isz Prasowy zŁ 5; F. O. N. 

ZŁ 5. Uazem zi. 16.
OfiNny wpływ od f. —  ao. 12 38 r.

Z l  04,6

U y  będzie przedłużeń a
o b n iżk a  s k ła d e k  u b e zp ie c ze n io w yc h ?

Zno if aktualną Się srała głosn* 
sprawa wysokości składek pocie ­
ranych p u e z  instytucję U bezpie- 
czei* Społecznych, co  wiąże się z 
zapewnieniem wysokości rent. W 
dn. 31 stycznia 1939 roku minie 
tarn in  prolongaty obniżki skła­
dek od  ubezpieczeń chorobow ych

i < m erytam ych pracow ników  umy 
słow ych  i fizycznych, jak  również 
w  ubezpieczeniu od  w ypadków . 
W ysokość składek w instytucjach 
ubezpieczeniow ych ustalona bę­
dzie przez ustawę, która przeasta- 
wiona ma b / ć  w krótce Sejm ow i

Piotr KURH.UK i S-ka
I HALE M IROW SKIE

Ce!,: 607-29 i 348 37
NOWY ŚW IAT 39 

tel. &&-01
poleca w  w ielkim  w yborze:

D R O *

W I N A

Z W I E R Z Y ^  
B A K A L i E  
O R Z E C H Y  
O W O C E  
H O N S E R  W I  
K A W I O R Y  
K O N I A K I

R Y B Y

W Ó D K I
J i ć ą i k i  n a  ą w  a z d k ę .

Bogactwo

na za falszoiran,e monet 4-letnin. 
w ięzieniem ł  sl. ła n> czele -za jki, na 
6 lat więzienia, Szafrańskiego na S 
lat, Sadowską na 1 rok i Pinczew.kie 
g j  na pół roku więzleida.

XU.X———

N A D I O
6ROOA. 21. 12.

<30 JCiniy ranne-. 6.35 Gimnastyka. 
6*0 Mu-rka. JOC Dziennik. 113 Mi/y- 
Ła. *011 A a jv ca  6.1 -kil.

11 DO Wigilia Dorotki- -  słuchowi­
sko. liJ I  Erna Saci i K .roi Łchmitt - 
‘ ller ipiewają. 1157 Sygnał trasu. 
1D.03 Audycja potlidniowa 

I i. 0 Rozwiązania z J»on i historycznej 
Ula miodzie,:; z dn. 16 listopada. 15 03 
Lud-cja d ł. mi fi zieiy. 1- i .  Muzyka 

obła: owa. I6.0o Dzicni ik. 11 <13 Wiado­
mości sospodarcza. 18 20 Zle 1 lobrł 
sposoby do pomagania w lekcjach -  

_czy i 1635 Utwory wiolonczelowe, il 10 
E irze wsp< :eipi i sołnleriu — *n-
Rleii Po ski Zbrój iej"> -  wygł. Jerzy 
Pietrkrewtcz 11 13 Koncert kameralny. 
.8.00 Aud} cja dl* wsi. 16.3u „Nasz ję­
zyk". 18 40 „Dysku I Pir.y" „PoświyCe-! 
nie oe2 gramc". 10.00 Koncert ozrywk I 
wy i 13 Audyc. 4 inlorn zyji e 2i i 0 
Opi—ieść o Chopinie — ..Maria Wodziń­
ska- 2145 ..Na Przyjście Pan.. — roz­
mowa adws.itowa wyEl. ks biskup ui‘.
J i  Gawlina. 22.00 Hektor Beriloz. 2233 
r uu 1 (urm.

CZWARTEK. 22. 13.
6.30 Kiedy ranne 1 r "3 >tnnks*yka. 

6 50 Muzyka. 7 00 Dziennik. 7.13 Muzyka.
1157 Sygnał taasu. 12.03 Audyc;,. po­

łudniowa.
15.00 „Wigilia w rożnych krajach" — 

pogadanka -irzyrodnicza 15 id ,rhv ięta, 
świętśr — Jialuy. 113u Mu syka oblidc- 
wa. 0.00 D* -nnil. 16.01 Wudcmjśc go 
ćliodarc o. II 10 Folklor -6żnych . rajów: 
Wc.iry 17.05 Oo ihorym i ich otoczeniu 
męża di< p.-zychodnia przerlwgruziieza. 
;-->0 Utwory io (epianow * 1130 Tempa 
i kierunek naszych inwiatycji. 1°00 Na 
świątecznym u. —ipie" — słuchowisko 
dla ,s idziciy. 18.30 życiorysy inssru- 
ntentów, śpiewając r,rzewn. iB.Ofl Tf,ołi 
cert rozrywkowy. 20 35 Audycje mtorma 
iyjr-. 21 30 „pjcnodt. Ię wiekówJ, .Je­
rozolima w<yzwolona ‘ 2110 ytw#ry chó- 
ral> e kompozytorów polskich. 2 43 . Na 
prryjśc.i Parta'’  — rozmi v« adwento­
wa wyg), ks. biskup dr ,'ózoi lia' 'lina. 
Z2.U) Józ. t Haydn 2333 Aud. ‘ntorm 
23.ń 1 Ko.iceri i ameralny

NOTOWANIA GIEŁD
G I E Ł D A  P I E N I Ę Ż N A
Dewizy; Amsterdam 28773; Biuksc 

la 89.05; Kopenhagi 110.45; Londyn 
24 73; Nowy Jcrl 5.28 i trzy ósme; 
Nowy Jork (ka iet) 5 29; Oslo 124.3o; 
Paryż la.94; Praga I8.I45 Zurych 
1 |G 83.

Pożyczki; 3 proc. prem. inwest. I
em 85.0o; H em. M OO; 3 p-oc prem. 
inwest striowa I em. 93,00; 11 *m. 
91,50; 4 proc. konsolidacyjna (więk­
sze) 65.75; 4 proc. konsolidacyjna 
(drobne) 65AO; I i Dół proc. wewn 
pańftw. 65,00; 5 proc. konwersvjra
L>,00.

Listy zastawne: 4 i pól proc ziem. 
.kie sena ) *s8.;>0 -  64 00 ; 5 proc.
Warszawy 78“ 5; 4 i pól proc. War­
szawy (1933 r.) 72 13 — 72,25 ( L036 
r.) 72,25; 5 proc. todzi (193-3 r.) 
62 50 -  64.75; (1933 r.) 72.25; 5 pr. 
Lodzi ( 1933 r ,  -4.50 64.75; l "38
r-ł 61,75 — 62,00; 5 proc. Lublina 
1933 r. 61,00; 4 i pół proc. oblig. 
warsz. V em. 61.00

WARSZAWSKICH
Akcje: B ilr Handlowy 50.50; Bank 

Polski 13” 00 W  a--,, T ow . Fabr Cu­
kru 35 25 -  36.00; \ ęg*ei BJ ,7u, I » -  
pop 93.25 - 9 „ . 5 0 , Ai~ Jrzojów  |9.50;
iNorblin 99,(X); O strow iec 66,00; Stara- 
. . io „ ic e  46.30 —  46.30; Żyrardów  

62,00 —  62,50 -  62,25 Hab-rbusch 
6 1 ^ 0 ; dtink Zachodni 44.50.

G I E Ł D A  Z B O Ż O W A
Pszenica jedn >hta 20.00 — 20.50, 

•tyto 13 7.5 — 14 60; ie czm .j6  1 6  24— 
(O so , w te» l tt, . 7 1  )0 2 6 ,
e ry „ ,t  17.01 — 17 50. pro  . . 16.00 — 
rr.ui* rzepak ozim y 44 &o 45.00, w yka 
19.50— 20.6w L'Tuoh pilny 23 60-25 50 
konicz biała 260 zSii. m ąka p»*en. 
na g a i. I 8 6 0 0 — 3 900 . gat U j 0 . f i  
— 82 ftO; Żytnia gal I 24. 3 -  26.00 
g a ',  11 15.00 — 15.55, żytnia razowa 
l l bf) — 2 i, OO; ot-ęiiy oszenne eruhi 
10.25 -  JO 75; średnic 9.2f -  ^ ó ;  
miaik * 9.26— 9.75, żytn ie  OO.r - 9 6 0 ,  
m akuchy Inian. 20 w  — 2100, nw- 
kuchy rze p a / I3.Pn — 13.50 w an« 
prasowane 7.25 — 773; s ło ira  praso­
wana 4.25 — 4 75.

R O M A  P- 4 łór 7. 9.16
Clark GABLE,

Myrns LOT,
Bpepcer ■'CRACT

BRAWURA
Nowy Świat 2 3 u b  

RD O O tfl/U . !J \ k ł Chmielna 7

N A S Z A  C Z W Ó R K A
Ultra nowoczesny problem 

NOV f ,.PŁ( łMIEN SZWECJ?- 
łngr.d Bergfnan, Ham  Słthnkcr, 

Sabina Petera, Leo Slezak.
Poizątek seanuflw 5, 7. O.Ig,

NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 
15A0 Rozwiązanie za skr kl hlstoiycz- 

n*. ha mrodzletv
I U .  ZU i dobre -po-uby a oporna* »-

B,a w lekcjach -  odczyt.
UU * Kor cert rozrywkowy,
ZJJ>0 Opowieśó «  Ł h o p i i — „1_ ria 

Widz,Alba- — »o«yc.l* mmiczna. 
Zl.-.t Na przyjście P*naL- — rozmo­

wa we4: „a.

NAJCIEKAWSZE AUDTCJC 
19.60 Koncert rozrywkowy 
JI.OC ,Pc 'h-d.łie wieków*! .laroao- 

ima wyzwolona".
21.45 „N przyjście Pana" — ronto­

wa adwentowa.
23.es Koncert kameralny w wyk. 

Umińskiej i Dyrata.

WA&SZAWA II
I4.CK, Kóucart popularny, l i  10 LeKk-a 

odązank 19.00 ,J3as Wohltempoi „ te 
K)a: ;e r 1 Jana Sebastiana Bacna tl 0 

l^damośc portów, 16 5Q Kącik sol*- 
Mw 17.10 i -e-ad-mka aktualna apo 
jcZfta. 17 w Eycla stulicy. 17.40 tuz; ka 
aneczua. 21.00 Aria I pieśni »120 „Na 

ickia rr rzi a„toar„llza. 21.40
Muzyka lekka. z3 0 Koi^art Towarzy­
stw. krzewienia Muzyki Karr.oraL ij. 
"910 Utwory M Karłowicza.

ETACJA ARPTKOPALOWA 
24JJ0 ZapoWidż 0.03 Koncert eolletóW 

0 48 Dzleirlk. d 55 Co dyoha* W śporól* 
polsklr.. 180 .ioncort oalakiej rruz; -lei 
.par,„■ 2 00 „Rzemlcsło i orouuke)#
"mir* m c ■ e Polica 1.10 P'aśn‘ ~~Aj 

.-aoy. 840 Muzyku ludowa.

RAKSZAWA D
14.00 Melodia nar.dui- ..z)^nzk.en. 

U J Konuort jury' Iowy. 13.33 Ko-.ci'4 
a- mfe ...̂  18.40 lVI«d_ nośu. jpor*- .  
1088 arlk aolletOw. 17,’ 0 fizetŁ-óść 
Kinid. 17.23 Zycie itol.oy '7.40 Muzy “ta 
lekka. 2l.co ftcciea: torteplanowy 23.a0 
Sztv' i  b.l. hWtorii I historia .-tuki IK>- 
p awfanej 2? 43 Mu,y!-s *ekka 22.10 
Otto tricolai ..Poza Jarudzania" 
T-oi?-mlsja i  B.rllna. 33.20 Łlutytca roz­
rywko ci.

a u d y c je  k r ó tk o fa lo w i
24.01 - w fŁ .i 3 03 Koneirt popular­

ny 0 .. Dz^nrik. 0 88 Posadrn , aktu­
alna Gra na cymbafkacn. 1.20 Co
przySUotla poci M V  i oceanu. 1 30 Lu-
loa e p.aśrl żołniarikte. 8-C. “oIl-J 

ópndai zagrŁ.-ilczny po urryląc iniu 7- •
>1 a" -  pogadanka. 240 Jo tutcayn 

2 Su ’ ‘rr"j i-.a 1

J '{f J. { i ceny dd «r M 

P. eod. a 6 w Wadi. I tar. a U  rtwazuu

Sheriock Holmes 
i Dr. W.tson

w ro i plótł net H f * s  t  LBER5

K in o  -T e a tr K O M E T A
CMeUna «

9>

N a  S d B i i l ą  R B W I A

r a ”

MIEJSKI
pocz. #. 9. W . $W. t. «. » , 10

Greta Ga RCC* Cherlep BOI SB  

Ulgowa iratne.

H 0 L L Y W J 0 0  Hoża XI
' acz. w dal i owa* S. ew_ j.łj 
w cle,: i >wi«m i IJ. oet ę ‘I,
Fe raz ple. -izj sa ekranie ,'yami «m 
*acz*a iletet^-i* a Kiuae Oj ara i (i » 

wym J . .  HJ/S HAN <3.

„ROżtffEDŻMY SIĘM
r* flłJlłilD. RUIRII

D Ż I S  i  J U T A O
■ala d » i  aa a g n a  a

Ukazała się w re -ic le  w w y d a - ' 
niu książkow ym  świetna pow ieść 
Wtołdy M iłaszew iklcj ,,Buga- j 
c tw o", nagrodzona na jubileuszo 

1 w ym  konkursie księgam i św 
- W ojciecha. |

Książka, pisana jak  wszystkie 
powieści tej autorki, ze szczerym 
talentem i sziLchetną tendencją. 
Czyta się ją w  napięciu, a dra­
mat, skreślony z »iłą praw dy, 
stanowiący tresc i problem  lcsfąż 
kl w yw iera  na czytelniku silne 
wrażenie.

Książka zawiera szereg m o­
mentów rew elacyjnycn . Jak re­
w elacje  czyta Się ipisy z żyd a  
gdyńskiemu proletariatu, niezna­
nego świata, który jest najbar­
dziej interesującym  zbiorow is- 
kieru luózl t  ca łej Polak'.

Problem y m oralne, psycholo­
giczne i społeczne, w iążące 
zwartą akcja i bogatą treścią  —  
czynią z  tej Książki rzecz praw ­
dziw ie wartościową.

LEKTU RA DZIECIĘCA
Jednym 2 najw iększych k u ­

pon w  jest dobór w łaściw ej książ 
kt dla naszi ch najm łodszych i 
dla m łodzieży.

Gebethner i W olff prezentuje 
w  tym  roku w cale interesującą 
kolekcję.

A  w ięc dla najm niejszych wiar 
sze M akuszyńskiego „W anda le­
ży w  naszej tlcm i (druga książ­
ka % cyk lu  „S ta iy ch  BaSni") jak 
zawsze łuczące w sobie rzewność
I hum or, Książkę zilustrował M. 
W alentynow icz.'

Pełne czaru, ozdobione barw ­
nym i obrazkam i są wiersze Szel- 
burg-karem biny , 4 - . - 8 ,  kołki 
dwa**#

T ej autorki dla d z !ed  starszych 
(7  —4 10 lat) „D zieci m iasta". 
Książki, jest zbiorem  w ierszow a­
nych opowih-sci o  codziennym  ży 
ciu i trudach, radościach i tros­
kach „dzieci u licy". Ozdabiają ją  
ilustracja J, K rajew skiego.

Ponadto ukazatr się na pól­
kach księgarskich:

PTA SZE K  TEKESKI —  M ada 
B uyno -  aretow p. —- W ydaw nic­
tw o M. Ą rcta w  W arszawie 1933, 
Str. 62, ilustracji 13. Cena zł. 2.— .

O POLSKIM  CHROBOTKU. —  
H. Jannasewsko- W ydaw nictw o 
M. Arr*ta w  Warszi uie 1938 r., 
;ir. 79, i  ilustracji 20. t e n a  zł. 

340 .
O  JU LISI ŚPIEW ACZCE. —  

Marta Konopnicka. W ydawn. 
M. A rcta w  W arszawie 1938 r. 
Str. 88 Ilustracji 13. Cena 1 zł. 
U  gr.

K O ŻU C H A  K ŁA M CZU C H A .—  
Jl. porazlńskd, W ydaw n. M. Arcta 
w  W -w ie  1908 r. Str. 34, 10 Ilu­
stracji. Cen* il . 1 *r. 80.

o  c z a r n o k s i ę ż n i k u  i  JE -
N IEURzECZNYSI SYNKU.—  

Z, R óżycki, W ydawn, M. Arcta 
w  W W) i  1933 f  str. 31, iluśtrfictjl
I I  Centi mi tJiO.

L Iiśr.A  R iJó LCW Na . W  O r- 
Ot. —  W yaaw n. M . Arcta w  War

sza wie 1938 r. Str. 48, ilustracji 
16. Cena zl. 1.80.

A N IO Ł STRÓŻ —  Stefanik 
Bańdo -  Atopkowa. —  Nakładem
Księgarń, i Drukarni K atolickiej 
S. A . w  K atowicach. Str. 89, Ilu­
stracji 17.

D L A  M ŁODZIEŻY
W śród w ydaw nictw  Gebethne­

ra i W olffa znajdujem y k tążlr 
dla m łodzieży-

Z ofii Kossak „G ród  nad J od o - 
rem ". K reślony p ióiem  Świetne# 
pisarki obraz życia i obycza jów  
trudów ! w alk  Słow ian przedhi­
storycznych, jest. interr—ijąćą  I 
cenną lekturą. Ozdobni w ydanie 
z drzeworytami S. M at^ ew ju ego

Z . N ow akow skiego „Pani Służ­
b a " jest powieścią q» przygódach 
polskiego Dolic anta na Polesiu. 
Pow ieść pisana jak  zw ykle z  wur 
wą, pełna jest n iezw ykle Intere­
sujących przygód posterunkow e­
go Czyża i jego psa Bacy. Bez­
droża I ostępy P Jca la  są tłem 
równie św ietnym  do przygód Jak 
Alaska w opow ieściach awantur­
niczych obcych  pisarzy,

M arii Kann „Jutro będskt 
słoń ce". C iekawa opow ieść z  ży­
cia „dz,ew częcego ■‘ w iatka", 1*  
której występuje pięć oohnterek. 
doskonale reprezentujących prze 
różne typy dziewcząt.

T. Perkitnego „Z  setką słotyeb 
naokoło św iata". A utentyczny o -  
pis podróży, którą tu tor odbyt, 
m ając razem  z  towarzyszem 
sw ym  160 ałotych w  kieszeni. 
K ilążka jest pełna niezw ykłych 
przygód i w artościow ych w iado­
m ości o  dalekich krajach, Płatna 
z hum orem .

K SIĄ ŻK I b ó ż NK
BAW E ŁN A  W ŁAD A  ŚW IA ­

TEM —  Anton Zischka, w ydaw ­
nictwo Książnica -  Atlas, L w ów  
— W arszawa 1938 r. 26 ilustracji, 
str 173.

M A U R Y C Y  AU GU ST BE­
NIOW SKI —  M ieczj slaw B , L e- 
pecki, W ydaw nictw o K ążnica- 
Atlas. L w ów  —  W arszawa 1938 
r. 12 ilustracj,, str. 209.

N A U K A  L A T A N IA  —  P il O  
T A Ż D L A  W SZY STK IC H . —  &  
fręczek  i Z . Jarosz —  Wydawt). 
M. A rcta w  W arszawie 1938 r.

W IERSZE I PO EM ATY —  Je­
rzy ? le lrk ien icz . —  W ydiw nle 
tw o „P rosto 2 M ostu", Warszawa, 
1938 r. str. 162.

W *Es O  SOBIE —  Opracow ał 
mgr. Jur LzżenskL W ydawnictwa 
„O sto ja ", Poznań, 1938 t^  stt . 
191 cena 1,50 zł.

ZŁO TA KO TW ICA —  Jerzy K . 
M aciejew ski, nowele. Warszawa 
1938 r., str. 196.
1 SAM O W AR  A  NOW EL 1? —  
Julian Pcdoski. —• Nakładem 
księgarni Wł. M ichalak i S -ka , 
W arszawa r Str. 223.

K A R IE R A  PA N A  FRA N C ISŹ- 
K A  —• H enryk Zbierzcbowwkł. —  
pow ieść ugkłsdbrn k się ja m i A 
K raw czyńskiego we Lw ow la, 1938 
r., str 203.

1
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Wyoory ao rad gromadzkich
W yn ik i z  Ossowca

W  2 Y R A K D 0 W I E

■apreoowerowBe .a B C -  możne 
%  p. W ted /sta -ą  Piątką 

ainsfc | U n t « 7

pbuu z b o r ó w  do Rad Miej- 
.kicb w miwiach z Warszawy na
czele w caiym Kraju odbywają się 
wybory do rad gromadzkich. Jak 
ju i kilkakrotni* ^wracaliśmy u - 
wa gę. wszystkie ttronntctwi przy. 
mają some sukcesy —  w rzecry- 
wismśei w większość- wypadków 
wybory były niepolityczne. Niw pl 
saliSmy o udziale *wc.«mików ł-  
deH nzroaowo-radykalnej w wy­
borach gminnych, nie chcąc dy*-

O Z I E Ń  W  P O U T Y C E i
WYJAZD Pa NA PREZYDENTA
P, Prezydent R. P. «. < toczeni: do­

mu wojskowćsra t cywilnego udał alf 
na polowanie do BiałowłCŻp.

W M i?
Minieter Beck przyjął w po.iiedzlw- 

tek ambasadora J*o«. ii p, Sakoah, a 
Wiceminister .*c,nW »utab isadora 
Italii p. di Valcntino.
MORAt ZEWsKl WYCOFUJE iślE 

t ŻYCIA pOLITYCZNBGO
JV kołach politySzayeh rozertła aią 

pogłoska. ie prezes Zwlązsnł Łwiąa- 
kcw Zawodowych J M<tra<-w> 
sid zamierza nFąpIĆ z kiemwnieMra 
tej org-.iizacji. .  j*we całkowicie 
wyco:*ać się z yeia politycznego.

F oglosk* ta zna auje ,.we ji  sad- 
nienie w n"e,->nwodzeniach poUtycz* 
nych ZZZ.

ZABIEGI LEGIONU 
MŁODZIEŻY POLSKIEJ

Powoianj nieaawno w tycia Lęgiem 
Młodzieij Pol.kiej raldtga o przyłą­
czem e Sekcji Młodych StrOhrtUw* De 
mokra yczneg i. W ostatslch dniach 
odbyło aię kilwa rozmów pomiędzy 
przedstawicielami I igioni. l &ekep 
Pozytywnych rezultatów jen nak nie O* 
siągnieto i mala Jtst nadziej*, by z*’  
biegi Legionu uwieńczone był* pt wo- 
dteniem.

koutowac tego tak, jak partie pc ■ 
litycate. W  wielu jednak gmuach  
przeszi’ zwo.ennicr idei narodo­
wo-radykalnej.

Jeden i  czytelników pisze * Ga- 
sowca, żt w „ybortch do rad 
®rotnaazKicn weszło 9 Zwoleniu- 
ków ruchu narouowo-t edykalne- 
gu, 5 »anator6w i J Lezpa, tyjny, 

z  listy naroaowo-ruayKaintej 
weszli następujący padtu:

1) Łosie wici Antom, lat 30, roi. 
nik, 2) Pawełkom 'sk Antoni, lat 
34. robotnik, 8) Zyskowskj Jó- 
zef, lat 36, rolnik, I) Aoaaiewics 
Stanisław, lat 37, robotnik, 3) Tro 
janowski Waienan, lat 32, rze­
mieślnik, 6) Kacperski Francuzek 
lal 88, rzemieślnik, 7) Ostapko- 
wwz Bronisław, łat 34, rolnik, 
8) Adasiewier Wizold, lat 32, rol­
nik, P) Trojanowski Jar., lat 32, 
rolnik

Wyjaśnienie
p. Stan sława Krkora
Do Redukcji Wydawnictwa 

„ A B C “.
W  związku z notatką, j a ^  u- 

kazała się w piśmie W  Panów w 
sprawie rzekomych motywów mo 

I Jego nwwstąp’enla do zarządu Hut 
l Trzynieekich, proszę o spiosto wa­
bią tej notatki, albowiem nic od­
powiada ona prawdziwemu sta­
nowi rzeczy I jej U esc nie jest 
»godn% z mym5 poglądami.

Stanisławy Klrkor

KONTROLA SPOŁECZNA

PKO dokonuje dziennie przeszło ćwierć 
»nlkna wpłat i wypłat na kwotę 133 miliony zl

W ienspusób każdy może się bezpośrednio 
przekonać o pewności wkładów i sprawności tech­
nicznej największej polskiej instytucji oszczędno­
ściowej.

Trzy miliony klientów -  miliard 
wkładów to nietylko wielkość lecz i stała 
kontrola społeczna.

RE WNOSĆ -  ZA  UFA  N IE  P K O

S p r z e c z n e  w n i e s k i  p o w y b o e c L e

P r y s ł y  z ł u d z e n i a  m o n o  p a  r t y j n e
Socjaliści wypierają się śydów

'(f. W  '  W  gąsznta ■wniosków I 
opinii pb wyborach samorządo- 
wycn nieyirlenowaoeim’ politycz­
nie czytelnikowi niezwykle zrud- 
ua jest zdaó sonie sprawę * właś- 
ciwtge wyniku wyborów. Prasa 
bowiem wszystkich partii głosi 
"we.,# gwycięstwo.

S o fa  L iry c zn i prawna
Najgłośniej dmie ? trąby zwy- 

cięsiwa prasę socjaiijtyczna. —  
Olbrzymie tytuły, amurne slow*, 
juWi demokratyczny. „Dziennik 
Ludowy* pisze „o dniu triumfu", 
w „RoDotniku** i garnago tonu pi­
sze p. Nisuzialkowski.

To. tą rospUuje się o cofaniu 
Bię wpływów narodowych, e 
zn isseten iu  0 . V- R-u, to zwykłą 
metoda.

Tak samo pi»s» wego eg. su,
«e w Niemczach awyciężył? U mv 
TfcJu. Jeszwą na miesiąc przed 

zwycięstwem hitlciyzmu. tak sa- 
ma s Japonii f IUssranfj głosili 
sukcesy „demokratyczne" wbrew 
izeciyu istości. To te przede w-zy 
skim uderzaj* w ONB —  U t iest 
zrozumiałe, ideą narodowo • rady­
kalna jest dla nich najgroanlej-

TwJUl
uwcJwe,

O W & cA . łk d b iy c & iy c A

t/JUto

ib c e a i m i  tuiEcmycM n o b

a? 10 Tl 1 E  ft"
uił. Kai makourshi 
ul.morsłQlhouJsko U li

S I S B  KIMA „ŚW IA T O W I O”

saym wrogiem. Natomiast warte 
?hsyu>eayś mały dowód n iezw yk . 
łej eąeinsśct PPb-U,

Ota JR oB ow ik " pisze*:
Pr j l  U l legenda n „gtosacti „v- 

dowskicb" w brm propagandzie 
prasy ^ n w M ow ej" I części prasy
jSStnowcj*' Che* być dobru *ro 
-amtanym. My nie wsłydelmy się 
»onla tych pt n incjallsiów ł ne 

nmkrstów żydowskich, które mo 
giry paść ną listy uwzś Nit mniej 
najbardziej nawer powlerzchuuna 
uialba cyfr wykazuje ponad wszel 

ąą wąfpIłwoK, ł«  wj szUna. z  tych

ij--. —
wtrorOw a»vclęsKo (ina^ej rezuF 

,iazwai nie ioano.ui). ' lo‘-aml 
polskich mai. praeu, - c. #wsze 
wiernych ł i .wsze t fiarnych. 
Rzkoda tylko, ieścii sir panowie 

nią p o r o z u m i e l i  a b r a t n i m  
„Dziennikiem Ludowym" —* be 
t-mci scejalłscii zliczyli razem 
mandaty P P S  u  1 łydowiltiego 
Bunau, głosząc „■wycięntwe pol­
skiej demokracji. A poza tym, ezy 
p .  Niedziałkowski sądzi że uwie­
rzy mu ktoś, wobec niewątpliwą
go faktu, fe właśnie burtuazja 
sydownka glosowała na PP*b W  
dodatku żydowski sojufsnik go­
tów się obrazić.

t y d o w i k  i  m a r i e m a

Nawet Jut teraz protektorzy ży­
dowscy monituj* PPS za ospa­
łość. „Nasz Przegląd" stwierdza:

Yv rnlUI wyl rów •
SS doiS pomyślne dte PP.H. Osląg- 
pleu) a  c«ciow* ■ rjcięsłw* nimo
preeszKÓd od partii nljzuetnjreh, 
wbrtnr oapj-łfiJ akcji centralnego 
organu.

Ulica ż>J twska ou^rócłła (Ję od 
•woich „ufribleńcuw” -cl,.
W ynlk wyborów do -ad» ętom ld  
w dzwlniey żydowskiel wnldsł ts 4 
powaZną korekture ja 1 /non'* 
sel-nowych. że w ’br?>"Cv fi-?o P- 
stooada po„lnn‘ ąle Hroryń iż 
istniTtn ucho Igielne przy wybo­
rach do Hełmu.
A  dalej cieszy się, „ywyclę- 

stwą‘f „różowych":
U r«gs » W i  przeniesioną «o- 

i i.Je a otoo dłuteay mimo dyr 
łnisil hnrt/.etowel z ufc W le]'kie| od 
-machów sąmarrnitewydi w róż 
pych mlasiarh nnlskich. Wyklęty 1 
P»i«piany miaoJaJnle kolor iróło- 
10f  ąaimujr dość poważne miejsce 
w rych nm ha-ii. Nastąpiło mta- 
bląme Sit p iuteowych. IprauUą 
io llberulmejsza ordynacja wybór. 
czł, snośniei .̂, ni? etitarnj pc- 
mT«ł a jusa pmy wyboraci d» 
sejmu i Fenątu.
Tik więc p, Regnia, "tary przed 

tym w artykule ąwynr unicestwił 
O- N. R. ma nadzieję te „r«iowi“
(żeby nie drażnić słowem „czer 
wony“ !) będą wipółprątować z ży­
dami, że „polska" demokracja pod 
batutą iydowfkł, n* spółkę 9 
Bundcm będzie dacydowcó w 
WarszawL'.
Przyjemnych złudzeń p. Regnte 

Niedługo pozostaną papu tyllęo 
złudzenia.

Wv $cfe **• K,» Hi,
Praca sanacyjn* J9#t w Jość 

kłopotliwej sytuacji Wobec twlęr 
dzenia. że wybory samorządowe 
aotwmru*ł n ? T i i k  sejm ow y^ wc

ift * ■ ■ ' B
bi.t tego. lt. prasą oinacyjno da­
wał* do zrozumienia, se 67 Droc. 
głosów naluiy do OZN —  trud- ! 
no pisać m sukcesach.

Y Kl. Hr w „Kurierze Porań- j 
r.yra“ taki* znajduje -  tego wyj­
ście : |

0,|ó|na J*«za pot^lerdsa nam 
wlęe opinię, Ż« wyuory samorządu 
wc Oa wiafciadlają sytuację w Io 
halnych ośrodkach. Nastroje w nich
papojąee zależne są od miejsco- 
i jrch warunko ■, które porostjj;, w 
ludnym jio«unk.« do roswoju ogół.

ca ten.

ią !«st oao <MK potężno, by iiic w- 
slądąjąc oię na nicz: ia p. m<K wziąż 
■ taoz, wyią^.,1"  »  iwoji ręcsu
Wyniki amzielnycn .ryboi„w „  
rlęc u-own* iflc osN , iak dla 
Stronnictwa Narodowtgu. Które oba 
w jednakowym stopniu anuiy ma 
ł Aenła o m(.iuparty]nj ,u aystemie 
''ązac do jego realizacji, bardzo po- 
ś̂ yteczna na iką | przestrogą. Oka- 
■ało się raz jeazcac. ze tue me w 
PoIscc tak oifrej-e sbozu, by mogl 
on prc*endować do manop*-tyJiv- 
ścL

Wniosek o błędzie monopartyjno 
Scl jest niewątpliwie Jednym z

B W a f - t f U J S *  a J 2 5  M -O -O T  w>-
skupiają tytko urobną część ogón
• i .Hn.i-dąi. n to otwlendss ula o
śdśle lok Inyio tiiaeaeniu rjw »w
samorządów ycli stajo oie t U# OSP 
u dej .^zywiate. Niedzielny .. Fnil; 
wyborów sa no.Tą 'jwych jcai "dęc 
iu,ek< .uia : alt nie ma znaczenia 
sasadniezegc nie .na zwłanzt_a 
.naezenii ogól iopolltvezi -.go. S|o- 

anr.ek |wóJ do tagadnleó ■ ań9i*-„- 
irycb i ogólnopolitycznyeh mS*aliło 
Społeczeństwo w okrcsls wyboróu 
parlamfMarnych, a zwłaszcza w 
diiiu głosowania do Hełmu.

, A poza tym p. Kl. Hr poucza 
wyborców, że zmrnowali swe gło 
sy odająć je na O. N. R. i Stron, 
Narndowb. Możeby pan Kl. Hr. 
zalozyl akademię, w której uczył­
by polityici opozycją 

„Gazetą Poljka" zamiast wnio­
sków wyborczych pisze o „ag<v 
npodarności* narodu polskiego.
Tyle się poprzednio pisało o go- 
spodarerości wyborów.

Klęska monopartii
„Czas" niejs angażowany bez­

pośrednio w walkę wyborczą pi­
sze obiektywnie:

Jeśli lednak nledzielnt wybory 
^ytazalr. ie Ozon ple jMliaua dośt 
wpl*«rów l ąjly, N- dążyć ł.o =t ■ 
Pawlaka monopartii, to z ómgiei 
aire»y okazał > ■»<_, ge wpływ,
Htra.iniewa ftaioaowego, „tórego 
Izlałac -ą -ówniei' niojc ' afcroinii 
arzejawLH ironopar.yjne ambicji, 
były tak sumo ua ogól mac mie 
pr7ectniar e. Strcnnlet^o Narodu- 
wę > a jirq j- rtmowisko przodujące 
w V|ell opotąc! f Ha Pomorzu. No- 
; miast 1 iływy jtgo w ptollcy oka- 
»alj aię słabiutkie ' INF tak prasa 
■ł te-srfj j prasą Stronnictw, Na- 
rodowej a leKcjważon;., potrafiła w 
Warącawie zdobyć połowę tego, co
osiągnęli lwi \  patroni

Farę mlowee] temu ukaztia s -  
kłląik* młodego działacza Strrm. 
liictwa Narodawcgu Giertycha, 
który r*rumowal w te * ?m t ^  
aób. w jaki pa -rybc-acn do adma 
rozum' -rai publicyści u  om p. 
Łiertych, tak ân,'' Jak pp. Hi.ibyn 
ł Stahl J  (teonta, twierdził a Stron.

nictwie Narodowym, ia .de pc- 
tfzebujt- on* * alklu “ .„' 'ziałać,

borów sumorsadowycb.

We za.nyket oczu
„Kurier Polaki" pisze w podob­

nym tonie jak „Czas":
1) Ozonu w kraju JeM bardzo nie 

wielej
3) Niedzieli,’ wypory satnorząJo. 

we były w 100 proc wyborami po- 
liiycinymi:

3) wyniki wyborów sejmowych 
auatały prze : „niedzielę sanorządo. 
wq‘ iskweatloiuiwsne:

4) Suketn Ozonu z przybudówka­
mi W' Warszawie Jesi rezultatem uał 
kiem rpec.a.nych wa. utinuw perso­
nalnych i politycznych, jakie sie w 
stolicy wytworzyły,

3) realni politycy w reżimie nie 
mogą zamykać oczu ną ujawnione 
prawdy Groźne Hkcje, uoart na 

>yborac'it sejmO'. ych, tiomagaja się 
rrdykalnoj likwidrcjł w interesl* 
państwa.

Polskoś t  P. P. S.
W mnyiu jednak irykule „Ku­

rier PolsKi* wyciąga n i e c o  dziw­
ny wniosek, pisząc o pdakoaci ru­
chu socjalistycznego:

W  tym stanie rzeesy immtewj. 
nią p  ^ciwitawiiyeh, »walc*ającycli 
się bljko'*' byłoby gwałceniem na­
tury. B’. loby parciem ao wo|njr 

ani, gdzie (etaieją warunki dla pó» 
ko „ . ?j zgc.1 iei rspojprccy wszy­
stkich PoUkóh. ,

Nic i oina tuta) Jaga* sugestii 
p.iy kładów zagranicznych- Na.n 
wę :daję że między ruchem icwlcu- 
wym fliszpanll czy Ftancjl l Pola* 
zachodzi wielka i „lnica. W tamtych 
krajach między nocjalizmęm I nacjo 
.ui):-  im istnieją r bCZv* I: cie pr. 
paść. ’J nas jei nie ma; większo^ 
socjalistów w PoJsce czuje się naj. 
piery/ i przede wszystkim Polakami.
Między robotnikami socjalista­

mi ą enerowcami niema istotnie 
przepaści. Najlepszym dowodem 
Jest przechodzenia iudzi z PPS do 
szeregów narodowo • radykał 
nych,
Ale czyi socjalizm nfe ubudcwał 

żyd Marks, czy* PPS nie ochrania

’ żydów. „Kurier Polski* 
pomuiał.

Z y d z i  p r z e s & k c d ^

„Mały Dziennik* wyciąg* dwa 
■vainu wnioski:

Pierwszy l najważrjejssy — to 
! stwierdzeni*, ta żadne i  większych

polskich ugrupowań politycznych 
nie posiada tal, widucznrj przewagi 

I wśrial opinii, nie cieszy się U-k pfl-
! a'szęchnvm zaufaniem w narodzie,

ażeny mojio dążyć do zapewnienia 
„obie wyłącznego „io opolu wla« 
dzy w psitbtwie, i»z iednoczetnego 
osłabienia tegoż państwa przez r.u 
omięciŁ, nie wyzysKame »ależyte 
twórs-zycn, patriotycznycn sił, jaUle 
są zorgan-zowana w obozach in. 
nych, Naxaz więc rzeczywistego, 
najpetniejazegi zjednocze.ua naro 
d i oa. zi<cs ię tu s, wvfj>'-?*lf>Ael? 
wl kazi, jtszcaa bodaj, ni* kleńykol- 
wię‘ . W tym kierunku ter powinn- 
nj oyć poezjnione ’ daojone wysil 
K- ze strony w:>:ystkicli, poważnie 
I 1 dpowićdzialnir mysipcych czyn- 
-likóis politycznycn w kraiu.
A drugi wniosek odnosi się do 

działalność, żydów
To fakt rzucający aię w oczy, że 

niezmiernym utrudnieniem w wy. 
tw łrzet.iu się tal.itj ezy innrj. sic 
zdolnej d„ rz^dze.ua większoici w 
na rych radach miejskich jest u- 
dział m nleh elementu żydowskiego,
Ż tycb dwóch wniosków w y­

pływa trzeci, łączący je: żydzi są 
najgroźniejszą przeszkodą zjedno- 
czenią narodu i probierzem zjed­
noczenia musi być stos unek do 
Żydów

Stronnictwo Narodowe 
bez z-emn

Partyjni dzjaiaczfe Str. Nirodc- 
wego rozumują wciąż «  edług sta. 
rydb n a w y k ó w  O szczerstw a, rzu­
cane na narodowców którzy nia 
yodporząikowują się partii 5 . N. 
j głoszenie monopolu na hasła na- 

I 'odowe, „Warsz. D ziennik  Naro- 
Jowy" piszą:

ucena wybc-ów ue moie się jed­
nak ograniczyć do liczb’ zdobytych 
4  Ai i mandatów. W odbywają 
ćycb "ię Wyborach samurządowyrh 
wielką rnlę odgrywają hasia idea- 

> wo . polityczne, t pud tym względeą 
stronnictwo Naródrwe może był 
Jeszcze więcej zadowolone, niż * 
wyników I czbowych. Okazuje się 

• t,< ; im, że ideo1-gin Stronnictwa Na­
rodowego neshjgiwałj się niemal 
wszystkie ugeupowanja polskie ć(*>- 
za socialistami), r.-y-.tęrując z hv 
•jtamte a) katolickimi, la) narodo- 
w: mi, c) antyżydowsWmi. Jak* bę­
dzie -eaiizacja tycb haseł 1 — Od. 
jOiwSedż n» to pytanb będrfe zalęi- 
kieTi drlbzych przemląn idetw„ ■ 
politycznych w Polsce 

wycięstwo śdfci naredowej za-

■ i W bi-H U tn  ±r*
O Żym za» ; lety przede ws^ysitom od połącz.

nia haseł narodowych 7 d^enifem 
do przebudowy społecznej—^  tymi 
„W D. N ." zapomm*.

Optymistyczne wnioski
„Wieczór Warszawski" nastio- 

jony jest opiymistyczni« i stwi«r- 
dzująę łewicowość dawnaj rady
miejskiej, pisze:

— Po tym wyjaśnianiu widrfm-. 
ta lutotnu* pr?" ostttutłeh wybnrstii 
punkt ciężkości przesunął otę n* 
pra^n, czyli ku ugrup«»"4ftio« «*• 
rodowym.

— To zupełnie ja»nt, Klub ■r>ẑ~ 
,iowy’\ stronnictwo NwoJow* i 
ONR ma: i m em oś mfi^ttj' V4 
100, * więc doState ::mj wl |k*M̂ C 
Jo tsffo, nby gcmpoUarLa stoi! y po 
toerj i sie po t» rarh idonlogil ną. 
rojowej. Bo „łedem jear -atąinym 
mnien. anie, że w s tran uch gospo- 
4* v .y ił ne ma poli tyki. Stosunki 
w enieciu * u pa tak ślę rozwinęły* 
ie eal< życie publiczni jest, « pi*y 
rajranipj powetuj być objęte jedni 
•ijê  I j< dnym prop iit* i . Więc, 
jeżeii ugru poi ar.._ iar dowe w 
nowej Raczie Miejskli j pozostaną 
wierne < ono baatera kjcowym, gUr 
pzonym f>odez-a« wyborów, a nic 
mam; pcwodów przyputscźać, Ża­
by była Inaczej, te powinna utwo­
rzyć aię wyżej wymieniona wiel 
szość wystan zająca ftą •£, ąby 
przez 5 lat kl*ro»*ć rozwojem sto­
licy.
Warunkiem współpracy musi 

być uznanie przez wszystkie g ru ­
py narodowe, ta ponad zysk par. 
tyjny należy staw'ać nnte^ee na­
rodowy.

Glcsy narodowe
„Goniec Warszawski" pisw be-.- 

St-onnie t  stosunku olaęów ONK 
i Btr. Narodowego:

Je?n ni no„icit odliczyć I «- 
Łrcgf, w który< h lisi OŃU-ewM ld» 
fl!e było chuć były listy ętf. N u„ 
to miedzy obi, ugrupowaniami róż. 
nica sił iest bardzo n loidęlka: rla 
całe 28 tys. Bloruteeyeh przyf' d» 
na INK, ą paewleic p-iujd 38 iya. 
na Stronnictwo Narodowe." przy 
czytn rzecz znamienna. L* ONK imit 
iiiiue]s*j> głównie wzdłuż leweco 
brzegu Wisty Ł j. na Powiślu, li­
cząc od Czerniakową po ^tadalę, 
i  ne pranym ns Grochowk, rmto- 
nlapi wpływy Stronnictwa przewa­
żają w -sręs aeh i .(eligenckicb (O- 
chota, D. rrec Ul wn*, iolibór*) 
ora* n? Wad I na nótnoepej Pr adw 
Należy pr?y ty m pa.nlęrtać, ta 

Narodowy Kurrutet Radykalny 
wycofał listę w XI okręgu (eo-po- 
mifieł „Goniec"), nią cbcąc roz- 
fc jać głoiow polskich, a niewąt­
pliwie padłoby tu na listę r.*Todo- 
wc-radykalna wiele głosów

a

/
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J la n i  H to a a  m a  g l o s

Jed?,iemy F. L 3.
Rewia mody narciarskiej i karnawałowej

o Dotychczas zawsze Paryż był wy­
rocznią mody dla uroczych warsza 
wianek. W tym roku jedna? sunie

ski, Maria Żabczyńska, Wnszczero- 
wicz, u od a Halama, Anna Borey i in. 
On (Pichelski) i Ona (Lubieńska', wy 
brali się i*a FIS do Zakopanego: po-

J i a t c n  H a d e m s U

K u  ( h a i a t e  G i t a r y  f r a n c u s k i e j
W odoowiedzi p. A. Mikułowskiemu

Pan Andrzej Mikułowski po ca- J Mikułowskiego, w „A B C " z 81. to się zaczęło od Krajów anglo- 
łoroczrym pobyc>e w Anglii po- 11. 1938) jego „wstęp do gawędy saskich. Brak wiary w jakikol- 
jprócii niedawno na ojczyzny łono o angieisK m teatrze". I teraz Sza- wiek ideał —  poza czysto matę- j

i zajmuje się obecnie intensywnie nowny Prelegent poucza mnie w riainym —  to także charaktery-: się inaczej: moda narciarska na rok
propagandą kraju swoich marzeń.' „Kronice", że ten ws*ęp był... eał- z uje te kraje. Anglia -materiał:- 11939 narodziła się w Polsce i nie my
Wygłasza odczyty, pisze ariyki> kiem niepotrzebny. We wstępie suwana, bezwzględna, wyrach.'-, będziemy naśladować zagra ilcę, lecz znają się w pociągu, r*zem jrzeży 
ły, niemal, że stacza zażarte dy- tym —  przypomn im- czytelni ■ wana, perfidna, zdobyła sobie pa 
skusje  ach, przepraszam, co lo, kon* —  mowa była o wielkich war nowanie nad światem. Ale kosz­
tu nie: dyskusje, i to zażarte nie tościach sztuk* angielskiej i o tym, tem jakich ofiar m o r a ł -
byłyby zgodne ze zwyczajami an-j e my tu ich u Polsce n.e doce- n y c h ?  Czy naród nie poniósł 
r>lskirm~ w ię c . , p. M ikułowski od niamy MDla p. Mikułowskiego jest szkody na własnej duszy? Przy-

1 to dogmat i każdy, kto o nim wąt- kładów nie trzeba szukać daleko, 
pi, kompromituje się w jego o- Niemcy chcą kolonii. Niemcy są
cznch. silne. W ięc_ Anglia mówi: „i

Skompromitowałem się. Goizej! owszem, damy wam kolonie... fran 
Napisałem (w „A B C " z 21. 11.): cuskje, może dorzucimy i— portu 

—  Teatr francuski jesi —  na­
szym zdaniem —  o wiele bliższy 
Polakom, a nikt chyba nie wątpi, 
że od 9 wieKow 'iteratura fran­
cuska jest pierwszą w świecie.

Tu znowu jest dla mnie pewni­
kiem i chętnie bym to uzasadnił 
„zerzej, ale eóż._ P Mikułowsid ki Kościoła, która,
„uchyla się od dyskusji *. Wydaje grzeszyli i grzeszy,

— Karolina Łubiensica, Jerzy PicneJ- ' cieniach. Hafty powtarzają się nit/ar

adnich się uchyla —  wszystkc 
maiorerr Angnae gloram.

Cóż p. Mikułowskiemu tak bar­
dzo się podobało w owym wy­
spiarskim kraju? Wszystko. Bi­
blioteki, galerie obrazów, muzea, 
czerwone słońce w południe nad 
Tamizą, „gotyckie wieże i staie 
drzewa ,które nigdzie tak się nie 
rozrastają, jak w łagodnym i wil­
gotnym angielskim klimacie"...

Peleu zachwytu i podziwu kiwa 
z politowaniem głowa nad swymi 
rodakami, którzy —  o zgrozo! —

g&lskic". Hojność z cudzej kie* 
szeni. Obłuda, zakłamanie, bałwo 
ehwalstwo dla własnego interesu.

Dlatego Anglia jest nam dale­
ka, dlatego jej śladami nie pój­
dziemy. O *viele-i bliższ.. jest 
uara dusza Francji, star»zej cór- 

jeśli czym 
to zbytnim

o tych cudach nawet słyszeć nie mi wsza “  t?k*c porówna- ideal.zmem, zoytnim zaufaniem 
chu* Pozrając Anglię —  pisze p.j nie dwóch liwratur w ich rozwo- zbytni) łagodnością. Wolnose, 
MiKuiowsk w „Krorice Poiski i] Ju dziejowym, zestawlerie ich o - równość, braterstwo — to hasła
Świata" z 11 bm  każdy „mógł- srągniąć formalnych i trcścio- idealne, ale jakże nieżyciowe,
by zdobyć sobie nieocenione w wyct)» pr-ęanalizowai ’e ich sto ■ gdy chce się je zastosować a la 
Koni irencji na kazdvm polu ory- sunku do życia ~  nie by'*ob>' b*z‘ leit^e
-nr- .ne spojrzenie ztoom ie z od- Płodne, przeciwnie, dać óy mogło n e Francja dała z sienią An- 
miennych od większości doświad- wcale c b twe retuPaty. glii, Europie, o tym p. Mikułow-
« e ń "  n szumie s**e samo przez się,1 Ale P- Mikułowski sta-ria spr - Bki dobrze wie. W.sdzą o tym,
że p. Mikułowski, - p ę d z i  wszy rok w? na szerszym gruncie i ujmuje Anglicy.

Anglii, jest teraz... bezkonku- «  bai,<lzo radykalnie; pisze mia- j . Ten rolfe który p. Mikułowski
j nowicie: . spędził w  Anglii, ja spędziłem we
' —  Kio sil5 się na pogardę, mó- Francji. Mogłem obserwować tłu

wiąc o angielskich kupczykach i my Anglików, zapełniające muze»
uważa, że niczego się od nim ni* j biblioteki, stojące w ogonkach
może nauczyć, niech spojrzy na prŁed Comćdie Franęaise, wałf-

-eneyjny w spojrzeniu.
Pomstuje na tych. którzy uwa- 

żają Anglików za naród kołtu­
nów i kupczyków, i poklepują po­
ufale po ramieniu Imperium. I ja

zagranica nas.. , wają różne przygody, spotykają zna-
Ko»o Pań przy Komitecie Organiza- jomycb na Krupówkach, na wycieczce 

cyjnym Narciarskich Mistrzostw Świa górskiej w schronisku, pod skocznią 
ta w Zakopanem zorganizowało w ub. na trybunach, wreszcie w Kawiarni

» Ł U C J A N K F

dostałem się pod poirytowane maP€ świata-i niech zmień, zda- gające się po całym kraju studiu 
pióro p. Mikułowskiego Nie na- nje- ' jące na uniwersytetach literalu-
iwałei wprawdzie nigdy ikngli- Naukę moźr-, *.zerp«.ć zewsząd. rę francusirą. Oni jeszcze wiedz», 

ków narodem „kołtunów i kupczy P°Sarda nie należy obd uzac .liko- gdzie znaleźć prawdziwą kulturę

Rróljwa piękności Szwecji w triumfalnej procesji na nlicuch 
Sztokholmu podczas tradycyjnej zabawy ludowej w Święto Łucji.

ków", ale... popełniłem coś o wie­
le gorszego: wziąłem na serio (w  
moim sprawozdaniu z odczytu p.

W  M U Z E U M

<?i 4

go —  to pewne. Ale, żeby stwier 
dzenie potęgi m a t e r i a l n e j  
jednego państwa miało nas napa­
wać uwielbieniem dla niego —  co 
za pomysł?

Ważniejsze tą osiągnięcia du­
chowe. Co na tym polu przedsta­
wia Anglia?

To co w niej najbardziej war­
tościowe, jest zaczerpnięte z kul­
tury rzymskiej i katolickiej: po­
średnikiem, k o l o n i z a t o ­
r e m  tej „niezwykłej wyspy" 
oyła Francja, a potem —  już tyl-

duchową.

M a r ia  W o d z i ń s k a
Radiowa, opow e$ć

Wśród kobiet, które wywarły bacz­
ny wpływ na tycu i twórczość Chupi-' 
na ważne miejsce zajmuje Maria W o­
dzińska. Piękna miłość obojga mło­
dych serc, nadzieje Chopina staftgo 
z ukochaną związku, rozczarowanie, 
jednym, słowem to wszystko cc Cho 
pin sam określił miai.em „moja bieda" 
— wyr\lo na twórczości jego me za­
tarte piętno.

—  B. 18795! To chyb numer 
Jamochodu, który ją prze jechar.

, I O rym rozdziale życia mistrza opo­
ko ni p ilu kulturalnym \ o- wje radiosłuchaczom audycja chopt- 
chy. Świadczy o tym język migiel no .ska w środę o godz. 21.01 

ski, który jest językiem napoi ro- 
mańskim. Trzeba też przypo­
mnieć, źe język francuski został 
usunięty z sądów angielskich o- 
statecznie dopiero w r. 1731.

Anglia od kilku wieków stara 
się oderwać od tej tradycji.
Przede wszystkim —  protestan­
tyzm. Fantazja, zmysłowość jed­
nego króla (Henryka VIII) powio 
dła Anglię nn drogę herezji. Tc 
odszczepienstwo nie mogło się 
nie odbić na obliczu narodu. U- 
Dadek rodziny, plaga rozwodów—

tygw niu w teatrze Póiskim wspa­
niałą rewię mody pod hasłem „Je- 
dziemy na FIS w strojach polskiej zi­
my i karnawału". Szereg firm war­
szawskich i krawieckich szkoi zawo­
dowych zaprezi niowaio stroje nar­
ciarskie i baiowe wykonane t krajo- 
wjrch materiałów i według własnych 
pomysłów; wszystko było takie e- 
fekrownc i iaane że aoprawjy n iwe 
Paiyżanki mogą nam zazdrościć—

O M  I  O N A
Sat.ia rewia również odbiegała od

szablonu zwykłych rewii mody. Było 
to barwne widowisko w 5 obrazach, 
powiązane w jedną całość: wzięli w 
nim udział artyści scen warszawskich

n s, na rewii mody karnawałowej. W  
tonu akcji, przeplatanej zabawną kon-

aż na rękawach narciarskiej marynar­
ki lub jako pojedynczy motyw -  sty­
lizowany monogram na grubym swe­
trze.

H<_fty„. hafty— to jest nowt, orygi­
nalne i śliczne, żywo odcina się od 
bieli śniegu i przy tym będzie stanc. 
wić nielada pronagandę: gdy przyja­
dą cudzoziemscy zawodnicy uapewno 
będą sobie spraw-ać gremialnie pol­
skie swetry i spodnie „z parzenicą* 
Iud grube (wykonane na drutach) o|* 
łe rękawiczki również z haftowanym 
aa wierzchu polskim. ludowym moty­
wem

Nie tylko zresztą góraislrie hafty 
będą mpdne: na swetrach, rękawicz­
kach, żakietach sportowych kostiu­
mów powtarzają się także motywy 
śiąskie i huculskie. Śliczna była su­
kienka przeznaczona na ślizgawkę: s 
białej tkaniny wełnianej z krótką klo­
szową spódniczką —  rękawy, szeroki 
pas i dół spódniczki były naitowane 
w motywy ludowe w wesołych od­
cieniach: pomarańczowych i czerwo­
nych.

B I A ^ E  W I  t l R u W K Ii  irożus . r .
Tegoroczna niodi narciarska stoi 

w ogóle pod znakiem jasnych kolo­
rów Będziemy nusić jasne spodn*e 
(granatowe naturalnie zawsze będą 
mile widziane, zwłaszcza dia pań o 
tęższych kształtach), białe i jasno-po- 
piełate wiatrówki z kapturkami, bia­
łe swetry ożywione tylko barwnym, 

1 haftowanym motywem.
1 Na spacer po Krupówkach włoży­
my jasne bagdady, popielice, grana­
towy płaszczyk z kapturem podbity 
w całości białymi barankami lub kró­
likami. GóralsKie kożuszk5 — zwłasz­
cza białe i popielał' będą bardzo mo

W S Z Y S T K I E  L U B I M Y  f t U U D E K
Lab. Chen? Farm. M M A L I N O W S K I  G n

Łato, że dobrze przylega uo twarzy, nie psuje skóry nadaje cerze natural­
ną barwę (do wyboru 1 2  odcieni) ma mły zapach, iest ekonomiczny, bo 

tadi, ma estetyczne opakowanie, więc

W S Z Y S T K I E  Z Ą O A J M Y
w drogeriach i aptekach B »  U  O  R  V  

rant*. W M O L  I O W S A I E G O
WARSZAWA, Chmielna ł

Lab. Chem

B ile ty  do w s z y s t k i c h  t e a t r ó w
M f t t o w i e t K *  9 *  t e l e f o n  5 7 0 - 3 0  

KASA CZYNNA W N IEO ZliLE I SWl TA  od 11 do 14

ferarsjerką Kai. Rudzkiego przewija- dne: od krótkich serdaków bez rę- 
ty się przez scenf postaci, aroczycti kaw ów, nałożonych na gruby nar. 
narciarek i narciarzy, łyzwiarek i -iarski sweter, — do długich kożu- 
sportsmenek w modnych strojach zi- chów uszytych k la trzyćwierciowy 
mowych, spodniach, wiatrówkach, ko- pias :cz i pięknie wykończonych tak, 
żuszkach i lutracu.. że można je nosić na obie strony:

g ó r a l s k i e  h a j f t i
N A  KCi ?” 1 C :i 

S P O D N IA C H
Strój narciarski na rok 1939 przy­

pomina nieco strój gorała: np. spoć 
nie narciarskie zrobione są z >asno -  
szarego samodziału wełnianego i... 
haftowane ua bokach w motywy gó 
raiskie: parzeni re i szlaczki w szafi­
rowo -  granatowych i ponsowych od-

*

O O  t ł O T H Y  B L A C K 7 1 )

PRZYGODA
P o w i e ś ć

Przekład autoryzowany 1  angielskiego

—  O ,  n i e c h  m n i e  p a n  z o s t a w i  s a m ą . . .  —  z a ­

c z ę ł a  b ł a g a l n i e  S u e .

J e s z c z e  c h w i l a ,  a  z a l e j e  s i e  ł z a m i .

—  W i ę c  m i  o d m a w i a s z ?  —  k r z y k n ą ł  m o n s i e u i  

C h a m y n e u x  g ł o s e m  s c h r y p n i ę t y m  z e  z a u m . e n i a  

i  o b u r z e n i a .  —  J a  c i ę  n i e  o  r c m a n s  p r o s z ę ,  l e t z  

u  m a ł ż e ń s t w o ,  c i e b i e  p i e r w s z ą ,  i  t y  m i  o d m a ­

w i a s z ? !

—  N i e s t e t y !  n i e  m o g ę . . .

M o n s i e u r  C h a m y n e u x  p o s t ą p i ł  k r o k  b l i ż e j  P o ­

n o w i ł  b ł a g a n i a .

—  M o j a  w i n a . . .  P o ś p i e s z y ł e m  s i ę .  J e s t e ś  z d e ­

n e r w o w a n a ,  p r z e m ę c z o n a . . .  N a c h o d z ę  c i ę  b r u t a l ­

n e  w  z ł e j  c h w i l i .  N a j d r o ż s z a  S u s e t t e .  n i e  b ę d ę  c i ę  

m ę c z y ł .  Z o s t a w i ę  c i  c z a s  d o  n a m y s ł u ,  n i e  b e d ę  

n a g l i ł  o  o d p o w i e d ź

—  N a  m c ,  m o n s i e u r .  N i e  m o g ł a b y m  w y j ś ć  z a  

p a n a .  v

—  D l a c z e g o ?

4 —  P r z e d e  w s z y s t k i m  d l a t e c o ,  ż e  p a n a  n i e  k o ­

c h a m .

M o n s i e u r  ' ' . h a m y n e u z  z b y ł  t ę  t r u d n o ś ć ,  j a k

p r z e d  c h w i i ą  k w e s t i ę  z n i s z c z o r e j  s u k n i ,  s t r z e p ­

n i ę c i e m  p a l c ó w .

—  A l e ż ,  m a d e m o i s e l i e ,  m n i e  n i e  i d z i e  o  m i ł o ś ć ,  

m n i e  i d z i e  o  m a ł ż e n s l w o .  P r o p o z y c j a  m a ł ż e ń s t w a  

z m o i c h  u s t  p r z y n o s i  c i  z a s z c z y t ,  S u s e t t e .  S a m a  

z a m i e r z a ł a ś  w y j ś ć  z a  m ą ż  z  r o z s ą d k u  b e z  k o r z y ­

ś c i  d l a  s i e b i e  i d l a  n i e g o .  P r o p o n u j ę  c i  l o  s a m o ,  

z  Lą r ó ż n i c ą ,  ż e  n a m  o b o j g u  p r z y n i o s ł o b y  t o  w i e l ­

k i e  k o r z >  ś c i . . A  ty  —  t y . . .

N i e  d o k o ń c z y ł .  D ł a w i ł a  g o  w ś c i e k ł o ś ć .

—  N i e s t e t y !  n i e  m o g ę  p r z y j ą ć  t e g o  z a s z c z y t u ,  

m o n s i e u r .

M o n s i e u r  C h a m y n c u x  w y p r o s t o w a ł  s ię  s z t v w n o .

—  W  t a k i m  r a z i e  m i ę d z y  n a m i  s k o ń c z o n e .  

C h y b a  r o z u m i e s z ,  ż e  n i e  m o ż e s z  u  m n i e  z o s t a ć .  

Z ł a m a ł a ś  s w o j ą  k a r i e r ę  w  s a m y m  z a c z ą t k u .  S z k o ­

d a .  R o z u m i e s z ,  m u s i s z  o d e j ś ć .

—  J e ż e l i  m a m  a l b o  p o ś l u b i ć  p a n a ,  a l b o  z r z e c  

s i ę  p o s a d y ,  t o  p o z o s t a j e  m i  t y l k o  j e d n o  w y j ś c i e .

J e d n o c z e ś n i e  p o m y ś l a ł a :

—  J a k a ż  j a  b y ł a m  g ł u p i a ,  ź e  n i e  d o m a g a ł a m  

s i ę  k o n t r a k t u .  M o ż e  m n i e  t e r a z  w y r z u c i ć ,  b e z  w y ­

m ó w i e n i a .

A  m o n s i e u r  C b a m y n e u ^ c  j e s z c z e  d o g a d y w a ł  

g n i e w n i e :

—  J e ż e l i  j a  p r o s z ę  o  r ę k ę . . .  S m i e c b l

—  P r z e p r a s z a m  p a n a .

W y s z e d ł  z a t r z a s k u j ą c  d r z w i  z  o k r o n n y m  h u ­

k i e m .

S u e  s t a ł a  d ł u ż s z ą  c h w i l ę  o e z  r u c h u .  W t u m  p o ­

c z u ł a  n i e o k r e ś l o n y  ś l i c z n y  z a p a c h ,  k t ó r y  w z m a g a ł  

• ię .  n a p e ł n i a j ą c  p o k o i k ,  h ó ż e  t a k  p a c h m a ł y ,  S u e

0 ' w o r z y ł a  o k n o ,  z g a r n ę ł a  c u d n e  k w i a t y  i  w y r z u ­

c i ł a  n a  u l i c ę .

S p r d ł y  j a k  m a n n a  z  n i e b a  n a  g ł o w ę  i  r a m i o ­

n a  s t a r e j  b a b i n i e ,  s p r z e d a j ą c e j  z a p a ł k i  i  s z n u r o ­

w a d ł a .

—  M u s z ę  o d e j ś ć  —  w e s t c h n ę ł a  S u e .

A l e  d o k ą d ?  D o k ą d  s i ę  u d a ?  P o d  j a k i m  d a ­

c h e m  s c h r o n i  b e z d o m n ą  g ł o w ę ?

X V I

Z j a w i ł y  s i ę  A n d r ć e  i  K s e n i a ,  z d u m i o n e ,  p o ­

r u s z o n e .

—  C o  s i ę  s t a ł o ,  S u s e t t e ?  C o  t o  w s z y s t k o  z n a ­

c z y ?  M o n s . e u r  m i o t a  s i ę  j a k  t y g r y s ,  k t ó r y  u c i e k ł  

z  k l a t k i .  Z a p o w ; e d z i a ł ,  ż e  j a  c i ę  z a s t ą p i ę  j u i r o  

n a  p o k a z i e ,  ż e  j u ż  n i e  b ę d z i e s z  u  n a s  p r a c o w a ł a .  

C o  s i ę  s t a ł o ,  S u s e t t e ?

—  P r o s i ł  m n i e  o  r ę k ę  —  p o w i e d z i a ł a  g ł u c h o  

S u e .  —  W  d o c z n i e  z ł y ,  ż e  g o  n i e  p r z y j ę ł a m . . .

—  Prosił cię o rękę?  —  k r z j k n ę ł y  j e d n y m  

g ł o s e m .  —  M o n s i e u r ?  K j e n i a !  S ł y s z y s z ?  I  t y ś  m u  

d a ł a  k o s z a ?

P a t r z y ł y  n a  n i ą  j a k  n a  d z i w o l ą g a ,  K s e n i a  w y -  j 

b u c h n ę ł a :  .

— -  T y ś  c h y b a  o s z a l a ł a ,  S u s e t t e ?  C z y  s i ę  z a s t a ­

n o w i ł a ś .  c z e g o  s i ę  w y r z e k a s z ?  B y ć  ż o n ą  m o n s i e u r  

C h a m y n e u x ,  t o  b y ć  s ł a w n ą  n a  c a ł y  ś w i a t  T o  c o ś  

j a k  b y ć  k r ó l o w ą .  Mon Dieu, o n  p r o s i  o  r ę k ę !  M a  

r r a ł e  w y j a z d y ,  n a  w y c i e c z k i  c z ę s t o  z a p r a s z a  t o  tę ,  

t o  t a m t ą ,  a l e  ż e b y  c o ś  au grand só^ eu r c°m m e 
ęa  —  l o  s i ę  j e s z c z e  n i e  z d a r z y ł o .  I  t y ś  o d m ó w i ł a . . .  

N i e ,  S u s e t t e ,  m u s i a ł a ś  o s z a l e ć .  C z e m u  g o  n i e  

c h c e s z *■ <D. e. n.).

gładka biaia .skórka zeszywana jesi 
grubą szafirową lub ponsową nicią.

a  ' .J O  /  r  
K ^ N . i i W - t Ł

A strój wieczorowy? Naturalnie kto 
jedzie na narty i śnieg, nie może za­
pomnieć o jednej przynajmniej su­
kience wieczorowej na dancing czy 
bal. Modele karnawałowe, jakie po­
kazano na rewii były wszystkie prze- 
śHczre: prawdziwe cacka z tiulów, 
przejrzystych koronek, gizv; hafty s 
cekinów, srebrnych i złotych nite­
czek i t. d i t. d.

Powszechny zachwyt wzbudziła 
suknia pracowni absolwentek szkół 
zawodowych „Inicjatywy" wypomną 
z białego tiulu ze srebrnym haftem p. 
a.: „Jej pierwszy bal" — piękna by­
ła toaleta p. Lubieńskiej —  z błyszczą 
cego crepe satin w odcieniu lila -  róż 
— do tej sukni dłużej i dekoltowa- 
nej — rękawiczki bez palców z różo 
wej koronk* 1 mufka z fijołków, fiioł- 
ki we* włosach. Oryginalna bvła biał,- 
suknia z crepe satin układane, w ca­
łości z plisowrnych harmonijek, bie 
gnących w różne strony; srebrne pan 
tofelk , brylantowy pasek I dwa za­
bawne bfałc skrzydełka we włosach 
(k la aniołek) uzupefniafy wdzięczne 
całoś:.

Atiuett-

V /ie ża  s d m n b ó jc ó w
jam kr lęta

Ogromną sensację w caiej Ju. 
goslawii wywołało rozporządzenie 
władz, zakazujące wstępu na wła­
żę kościoła św. Stefana w Zagrzo 
biu. Powodem tego niezwykłego 
zarządzenia, były liczne «amobój- 
itwa. Denaci udawali się na 
szczyt wieży, która pociągała fch 
nie tylko swą wysokością, ale 
rówriat, i tym, te znajdowała się 
na stromej górze tuż nad urwis­
kiem.
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Dziś św. Tomusza 
Jutro św. U er ona

TE A T P W IE LK I: Dziś ,Faust* z 
gościnnym występem Loanidasn Sa- 
ch.iniK?.

TEATR NARODOWY: Dziś o 8
w. „Szaleństwo”.

TEaTR NOVt Y» Dziś o 8  wieci-
JU '.y cleszri.

TE ATK r*OLSRFi Dziś wieczorem 
„Maskarada11 Iwaszkiewicza.

TEATK MAŁY: Dziś wieczorem 
,,Temperamenty’* Cwijdiińokiegp

i w & tm
W  auonie Towarzystw* Przyjaciół 

Sztum Polskiej przy ulicy Królew- 
sKiej 17 — odbywa się przedświątec, ■ 
na sprzedaż obrazów, grafiki i .■zcźb. 
Impreza ta, organizowana uoroczma 
przez Towarzystwo Przyjaciół Sztuki 
w porozumie ;iu zc st lkcz.iymi związ 
kaui artystów plastyków ma na celu 
umożliwienie najszerszym warstwom 
inteligencji ttolic; nabycie prawdzi­
wie wartoźc-owycli d.. el sztuKj po ce- 
nacl. przystępnych. Ng sprzedaż wy­
stawione &q dzieła czołowych przed­

stawicieli świata artystycznego War­
szawy, zakwalifikowane prze* jury, 
złożone z przedstawicieli związków 
artystycznych.

Dzi- io sztuki ’est najpiękniejszym 
prezenterii gwia*Jkov ym, dlatego też 
impreza Przyjaciół Sztuki ciessy się 
wielkim powodzeniem.

Wszyocy, którzy pragnę obdaro­
wać swych bliskich winni zwiedzić tę 
wystawę która otwarta bęazie tylko 
do dnia ”3 grudnia rb.

A. ZULU SKI
T A M K A  Fs J* przy ul. Kopernik*

PIoRa wlecz, d zł, 2 , ALBUMY —  
TEKI córzane 

KARTY Jwnt. nd gr. ą  
MaTEKIAŁY piśmienne

Trzech Turków przem sądem
N i e w ln n la  p e s s u z o n y c h

Pt*ed sądem okręgowymi w So­
snowcu odpowiadało trzech Tur­
ków: Omer Saiyrogd, Sadyk i Ha- 
mid Aydinoglu, oskarżonych 0  po­
pełnienie oszustw na szkodę kup­
ców sosnowieckich. Przi wód sądo 

wy wykazał, te rzec* miała się

odwrotnie, gdyż Turcy padli ofia­
rą kiiku kupców z powodu niezna­
jomości języka polskiego. Sąd wy­
dał wyrok uniewinniający.

V . v .

Z a p r a s z a m y  n a  R Y B K i :  t r a d y c y j n ą

do G 3 S ? D D U Z30LZflŃ>S[£-uł. Marszałkowska 84
D A N C I N G C O C 1 A IL -B A R G A B I N E T Y

* TEATR LETNI: Dziś o S ej w.
„W  roli gluwne) Barbara Bu*’1, 

TEATR KAMERALNY: O 8-flJ
„Rodzeństwo Thierry”.

ATENEUM: O 8 -e| wiecz „Kupiec 
• Poeta".

TEATR MALICKIEJ: Dziś o 8  ej 
w .Trafika Pani Generałowej** z 
Malicką.

TEATF 815: Dzić operetki
„R»xy I jej drużyna”.

MALE QUI PRO QUO;.,Wielka 
tiwórka**

] NSTy TuT REDUTY: „Lciekle
m) przepióreczka,

TEATR .„MAŁE QU» PRO QUO"

60 p r z e d s t o w i e n .e
„ S r e U ń s ł i A a "

W Środę „Szaleństwo'
(Teatru Narodowego grane

Historia cięgla cesarskiego

„OuifKiego” działacza społecznego

» ., .. , i ■ » łT c oh i i i  j , owi n  ̂i tj u 11 l i d  mu* > \ * iioiupaunc lotrw i »i Bj/oua
btawy, do któiego słowo wstęp- lu klientów „firm, i pomniejszych raln,  w. rto| ; poiycjsająct ^ Wobec n» leb, na szyję. Jt Ui, ,  ni ,rtar»zyel
. _   * 1 P7. V PIP.łHoff VCn ZOStfllO ZrUlHOW#* BTalnnû h Z „  Łl_____ L. ' m n w hn .L  , „ 1  „ I-

raz 60-ty. Sukces „Szaleństw#” da

M  aeenie ne napisał prezydent Warszawy Sfaczy gięło* wych tost ilo zru.now#- szalonych r-iżiuc cen zwyżkowych domów banków,ch nie miał juk „ak« 
i będzie po u, f  Rt*rzvńakl W orzewod- n . ‘ y wraWe to „cięcie wo. l0zwinęla się tam (w „domu”) go-|cyj”, wl*v spadać rogło. nawet „po-
„ , U . ”  d _  S n  .  y  . .  W Ł p r Z e W O a  v a ł 0  n i e z a d o w o * e n ie  o r a z  l . c z n e  ł k r r -  w d i r ] . ,  t a k a  d o w o l n a  i t a k a  s  ' ’  * “  “  '  ‘. . .  . . ; p f‘v - - - -  -------  - : hpoanrki taka dowolna I taka samo- i trz^bowaio*. Sprzedawał awoje ł ca-

• . , . , . niku tym tr. czytamy: gj w Warszawie, i od tęg° c asu ur- wolna, ie jedne i te same Daoiery le* Izj a że gotówki w bank-cii sbrs
i . itorownąć z ręko lo. ym poi 'odze-1 y. nlstorij Warszaw, dJdalność m# „Wawelberg et Itotwąfld* »gn: dnego i tek„ sames„ d*.la ; c , /wa- .tło, i ci którzy „akcje” zastawiali —  
1 niem niewielu sztuk teatralnych w miłosierna sprawowana była przez slcowata działalność swoją głównie w no j znowu lam bardów ano, Leząc po na pokrycie różnicy kursu pieniędzy 
osta-nich latach ! Jednostki i nie była ujęta w przepisy Petersburgu w 'Yarszaw.i zas io Wj„ 3zyn, ccraz kurs.e. ów’ tedy uum nie mieli, teraz więc. zgodni® ze tło-

i __ w -— ! - -  | *••■ żoi/mi orze- nii h dcklaracj-mi. na­
stąpił sprzeda) pa-ilerów „prtyrai 
sowa”. Właściwie sp-zedano ie juk

Teatt „Małe Qui pro Q>.io" wy: tę* 
rmję dziś l codjerm> . scn-acj jnę 
ir-.werą rewii aKtuainej p. t
W IE Ł IC A  C Y W o R K A

poruszaiacej azereg emaiów poli­
tycznych * społecznych.

^  S  S ! L  I Ę  SZCZUPAKI. D K 6  B

—  * , ,  . _  ,  •/ v « i  n u t  O l g ,  V  TY I C u j  U U 1 H

.cesarskim i lęcia” Pp. Wawelberg bankowy obracał dziennie milionowy- 
Rotwanu zajęli się urząd; anien. tre mj san*-mi tym większymi ze lUa- 
dniej szkół v ech usznej (im. H. Wa- wajed. ezaltmej... ów dom ńie.ylko o- ̂ . ■■ ■ m v**’,vI *’*• "  *J ,v* 1 * * oł/aiHHWj,,, VtT UU*ll lllclj litu V* ( ** * 1 *Lł*->v_j rr ic OJJi tcuauil |V JU0

«  welb-erga i St. Kotwanda —■ przypi- ja| na j wa fr0 nty. A z jaką działał dawniej, po kursie wysokim; tylko ztC7 T i M i T U A Tt 1 ll D fi H . ■ t    x . t „E » a A n ł —. pfL ,. # i . . . . _ i . — ■« . —
Ceny

najniższe A N IE L A  SPYCHA), HOĆh 44
wne organa 'Arzymują, od firm; pentji nie mieli nic”,

KLNA CHRZEsCIJAŃSKIE
Informacje o filmach dozwolo­

nych dla mlodziezy tel. 7.11-25 
HOLLYWOOD: „Rozwiedźmy się" 

i rewia.
I Y.„tA (Wolska 32): „Ziemia bło­

gosławiona".
[L'RATA: „Sheriock Kolnies** i

„Dr. W atson".
KINO PARAF!1 ŚW. AUGUSTY­

NA: „Linia Maginota*’.
KINU PARAFII 8W AUGUSTY­

NA: „ABC miłości". i
KOMETA: „Patroj na pustyni” 
MARb „Ustatrda aalwa” * 

lunka",
MłEDLKIE* „Pani Walewska'. | 
PRAOA: „Przygoda w Szanghaju"

i rewia,
PRASKIE OKO „Dzień na wyści­

gach" i „Zaulaj nr**.
ROM\ „I ord |eff”. 
iSOKoŁ „M oję szczęście to ry” i 

„Zerzes-ylam".
^TUDIO „W ędrow ny Narol" 
ŚW IAT: ..Ludzie Wiary” t ..AHbaba 

czterdziestu rozbójnluów”.

P o i w  ęccnle
u c w e p o  s k le p u

Dobrze z latu* nu terenie wtolicj 
; hrześciJanska firma „P i.,dm ca’ . 
otworzyła w dn. 14 graania nowj 
sklep przy ol. CiAoanc, 25 (róg  ZeK- 
snei>. Poświęcenie skkpu dokonał kfl* 
Czerwińsicł.

F ’rtra posiądą także sklep przy ul 
świętokrzyskie, 12 Firma zi.ana jei ‘ 
7 e swojej solidnej i fachowej obaiUfL 

Nuw« plac >wce ehrzescijnóskioi 
życzymy powodzenia,

06ŁJS£Et;lA 
D R O B N E

W y d  o b y  :o  z w ł o K i
3 - t h  z a s y p a ity c h  g ó r n ik ó w

SOSjnoWIEC. 20. 12. Akcja ra­
tunkowa na nawiedzonej przed 
paru omami katastrofą kopal”  
,JCazimiarz“ została ukończona. 
Wczoraj około półnory drużyna 
ratownicza wydobyła z podziemi 
zwłoki trzech zasypanych górni­
ków- Z oględzin zw»ok wynika ze 
górnicy ci ponieśL śmierć tuż no 
katastrofalnym załamaniu *ię 
stropu. Katastrofa spowodowana 
została nagłym wstrząsem pod­
ziemnym.

, „  i. ■ . . . i i  .. „Wawtlber, i Rotwai.i lub en- ^akrje’* w sumie przekraczające! '
Se U  mi ..a" rep.-^ntentów f c j K | | S H F£ » i i  ^  fSj  *  '»P0F.iad Aniach ..* łysi 
-  rb i f"indaton t , mia- L  A !5£ " l i  by*?. c?f “ i1..

lombardowa!
2 0 0  

tysiąca 
rzeczy

bardziej ciekawych. Ale oto wszyst­
ko gotowe: „Lilpopy” ' Wagony” etc. 
wyśrubowane do wysokości, o jakiej 
się ilgdy i nikomu nie cniio, publicz-

jowym dobroczynności publicznej za- ’,„* ktoro ŁaStoSOwał w stosunku grająca zlozyla za nie n>,ll0«y.

ustawowe
Działalność
w dziatacz^b ł fundairra^u tej m.a , 89?r. (ńr; t5>. Kromka Lieżącakra 
ry, co księzn- Anna Danuta Muzo- .
wiccka. hs. %.nr;-a burpiiltrz Łukasz ‘
Drew iu ksiądz Boduen i wielo in- Nieiecnego f i ikł. zamteresU' 
nych. W późniejszym okresie rozwo- ją kulisy tego „cięcia cesarskie

łączy apo*rcznych [ak Sta:iisław S*.
nzlc, ka. Falkowski, HipnUt W»w skiego „wybitny działać* społe-
berg’*. i czny“ w Warszawie Hipolit Wa-

Tak więc do wybitnych dzia- welberg. Baidzo obszernie pi^a-
laczy społecznych stolicy Polski ła 0  tym „Rola" z dn. 1) gruu-
sostał zaliczony przez kierowni-jnja 1 5 9 7  r, (nr, 5 0 ) w artykule
ków wystawy „Warszat a wczo- p. t. „Na posterunku": 
raj, dziś, jutro" iyd Hipolit Wa i „Przez cały rok IM>5 d* di *-o>a<};; . 

! welberg, współwłaściciel domu ' gieida war zai eka hyi* niedzibą nie*
u« n k - . .e«  , ł  Rot- 1  -U

dla nadania całej robocie pozorów la- 
gjlności, sprzedawano jawnie I z za- 
howamem wszelkich jui forn.alna* 

ści, m> 3 io 10 „akcyj" dziennie, pe 
kursie jaki właśnir dl« zgarnięcie 
przygotowanych milionów byt pa- 
trzebnynu Akcje *ckie.„ jak „Lilpop, 
Rau 1 Los ?rensłein‘\ do niedawna 
nior e na 2.606 w dniu 11 listopada 
lb95 r. były sprzedawane przytn»-

SPECJALNA PRZYCHODNIA 
D IA  CHORYCH NA

P  Ł  O  B  A
PRZEŚWIETLENIE 

MARS2ALKOWSK.* <9, ie! 9.00 09

wand". Posłuchajmy teraz co pi­
sano o „zasługach" Hioclita V.’a 
welberga i jego wspólnika ala 

'społeczeństwa polskiego przed 
laty:

,,P. P. Wuwtlberp I Rtfłwand to
„wielcy patrioci”, ale patriotyzm t -n 
nie przeszkodził im wykonać na gieł-

a o w L k o , —  w y s t ą p i ! ,  nu s< -n ę  s ły n ­
ne -ibiopy” I „Wagony”, „Staracno- 
tuch” I „futiłnwakie”. 'Iowem ea!ł, 
ta maskarada „akcyj”, o które przed 
lem nikt nie pytał 1 których kurs był

e T l M W t E K  j ^ T E R E S r  l  g W I N f r ^ ^ C Z Y T Y W  Ł Ć

W; dawnictw.> Gospodarcze- a wśród nich przedewszyłtldar.

TYGODNIK HANDLOWY
O r^a n  Stowarzyszenia Kupców PolsKich

Wystarczy kill_ słów na pocztówce, a numer okazowy będzie «to>
zwłocznie wysiany

WARSZAWA, UL. ZIELNA 5(i —  TELEFON 545-59

Dl. Med.

Z U R A K O I I S K I
WENERYCZNE, skórne. olcWe Kobiet, 
przyjmuib lekarka Dr. A  II A T A 4 
CHMIEI NA 26. godj 11—t. 3—" nled«r*a Wiaduicm, się

0 eksoorcie polskich miodów pitnych
Poiskip miody pitn-j stanowią Jo- 

skonały produkt eksportowy o świet­
nych tradycjach znajdują eon 
wiecej zwolenników nawet poćrod

wykonaj operację, nazwaną w języku wie, alb na dwa fronty, * tęr owe 
rotszyldow sko - giełdowym: „cięciem sprzedaże przymusowe, odbywając* 
cesarskim”. Najpierw tedy „przypu- się Drzez dni piętn a.-.cie czy dwmłzfe- 
ściwsży do 7 movy”, świeżo na grze śeia. przyniosły głównym m- eron 
wyrosłych potentatów niektorychf o. czystego zysku do sześciu mniowów 
raz dyrektorów Jednego z banków", rubli. „Cesarskie ciecie” udało 

Nowym Jorku Na Wysttwia Owiało- posprzedawał wraz z nimi, cic..a- znakomicie”.
•rei w Nowym lorka w roku 1833 wy- vzem, papiery swoje po wysokim kur
wón..a H. Makowskiego będzij re- j sie, 1 następnie w wielkiej, brrdto feraz widzimy więc jak „ra- 

1 rezi ntowans w pawil > ii© polski: w i wielkiej tajemnicy. pos,,rzedawal nie- służył się" społeczeństwu pol-
wvBr!dnej klienteli zagranirziej. To-; dziale szczytowej produkcji miodów , i.<al wszystkie, zastawił,n r niego 6kiemu Hipolit Wawelberg. Nin
też z 01 awdziwym zadowoleniem do- pitnych, win i szampanów, dzięki ci,e- .akcie cudze Miliony wplyneU to . J7 „in *. ipdnak oruani-
wmduiemv se o sukcesach tnant* mu z wytwóre^ścią wytwo-ni bcdą M  „zytk”. kićry należał j.szcze u- p lf " s " k a d Ł a ł 0  to jednak orgajil-

CM™“ “ • • J I ' " " ; ; - ' "  w w r̂ni H Makowikicgc w Krusz- 1 nc pły zazna i-imić idę jak rzęs-* ra- 1 pkaw .moc.iic Nagte przet. w insty- zatorom wystawy „Warnzawa
I G I  gabinet ELEKTAOSWIA1 LO. 7 «» amerykańsWn)k »dzie ch rodaków w Ameryce, taki i -ja«» b< kowych j ayna bnkną- wczoraj, dziś, jutro" umieścić ży

.................. ■  I ' •   - -  gotowkl. gdzieś się »: no..au tak, «  dowskifc-o bankięra kwSry zruj-
ani jej wyszukać. Równocześnie za- . . . i - . i i >  i .
chodzą w/padki polityczne, wpraw- no  ̂ a tysiące iakow, obok lu­
dzie aż w Trans*aolu. a'.e zawsze za- dzi tej miąry, co ks. Skarga, k* 
ei odzą. — ł oto w*_z z nimi z)»wia Boduen, Staszic i inni. 
się 'ocja (!) do gwałtownego obn*że-
r.ia kurau „papierów”. M szóstko wy- Z-

LŁCZNICZY. Diatermio krótkia tale przedstawicielstwo tęj wytwórni po- idzenna publiczność anglosaska.
d'AR5 «NVAL » Inna. siada firma Austin, b/ichois ci C w

Lewtcka skazana na 3 lat*
W i t g H  w  o r n w s e  k 9 M 9 i 'S l ó i p  lu be lsiiich

W  wielkim procesie komun!- j mles., Goldfłngcrówn* Zofł? C6)
. t y c z n y m  Lewickiej i tow. zapadł —  4 L, Ortnazta.i- CL im (6 -
w  pomedziałes wieczorem wyrok. 16 1., Kwieciński Józe, (7) —  5 L,

H E B L E
-lajkorzysuniej nabyć można w firmie

W .  £ U C H l  f t S K ?
N.-ŚWIAT 16 róf Ai. 3-go Maja 

Firma egzystuje od 1906 -okn

i a

K U P N C  S F R Z Ł D A a C

j£2X, do pisani# W
ri peuo o idrożiu biurjWo 

4 *SMpP arytmometry i !• ai«*i duży
wybót mas/jm okazyjnych 

uprzedni — Kupno — Remonty. 
Maczunde Marsz4kcwska 189, te- 
U m  811-88.

Moc* wyroku został j okna ni Musman Abram (b) —  4 l
(w nawiasie podajemy wyrok zast. amnostii Z k  uJIiński J&-
I-szej instancji): Lewicki W in - (5 ) j Perelmif! B':*,*'.- (9 ) — 
da (4) 3 ł., Jóźwiak Fr (10 lat) pa 4  j.t pumso J nkieł ( 6 ) -  a 1„
10 lat, Bursztyn Cudyk ( 6 j —  S f ó mi^s., Biarówna Janina (6) —-
lata

Izarlr (ć) —  po 4  t ,  Zylborsst^n 
Perl* (1) —  2 U Gcldfinger
Szloma (4) i Woźu^kówns Maria 
(6 ) po 1 !„  Goldsztajn Ssmui 
(6 ) —  (  1 . Styrnik Czesław (5) 
i Flatł Stanisław (4) op 4  1-, Fraj 
denberg Fajga ( 6 ) —  A L I *  
mles„ Szechtman Bajła (4) -  4 
1„ Jakubowicz Chaja (2) —  2 1„ 
Elbaum Motel (4 ), Aszyn Rubin 
(4) ! Bronea Mojżesz (4) —  Pc 
4 lata.

Uniewinnieni zostali: Kwok 
Jan, Iwanaszkowa Helena ora:. 
Chana Zandsztajn, która wyro- 1

skazańa
•na 

l re'

1, > p r  z a s t o s o w a n i u  a m n e s t i i  6 u Z y l b e r b e r g  Szloma W ) —  w v i 7 m  s3du T-ej i n ś t a n Cj i  
1 r o k  i 6 m i e » ,  B u r s z t y n  M t>- 1. i  6 m i c s . .  B a r a n i . ’s x i  Feli ts ' ■ 3 ,
( 6 )  -  4 l., p o  *8*1 m n e s t i j  <l>) -  4 l ,  K a p - t u s z n i k  Ł z a j n d l a  b y . ł i  n a  4  ła*a w . e z l e n i a .

na Z lata, Komniowsit! M. (B) —  (4 L i  zawieszeni-™) —  2 *. % i.* 
?  1., S z a łw ie *  B erek ( 7 )  —  4 1*, w ie sze jfe m  nc 4  l , K rŁyk iT » Sta* 
pp t‘ x. mnaatli 2 I., Ttjrk Bola- niuaw (3) —  8 1., Nankiowicz 
sław (S) —  8 1., po zast amneBtii Bogusław (5) — 4 1.
1 rok 6 mieś., Bursztyn Dawid (4) \ Lerner Dawid (10) — 10 1., 

#  L, po wat* amnestii i  rok 6 4 Stochman Cbiim (5). i Wajafeld

A 8 1
W Lłoakach Kucfia 
U jp -ted ascos uliffliydl 
W grzędach pocztowych 
W * wfacitych punktach sprze nęClPRACZkl K ANADIJ5HIE JEDZĄ ŚNIADAFlE KA FfTWTETBZT?
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U r e g u l o w a n i e  h a n d l u  p o l s k e - s o w l e r k i e g ?
Rokowania handlowe z Sowietami —  w styczniu

Zasadniczą punktacją ustalono w Moskw ę
MOSKWA. 20. 12. W  rozmo- w okresie od 16 do 19 grudnia po- f dlu zagran icznego M ik o ja n em  a odbędą się polsko -  sowieckie ro­

wach, jakie toczyły się w Moskwie} między luauwym komisarzem han

W I E L K I  W Y B Ó R
R Y B  -  D R O B I U  -  Z W I E R Z Y N Y

po cenach konkuren­
cyjnych rynkowych

KARPIE żywe 
KARPIE męte 
Sr DACZE 
SZCZUPAKI oom of.
? . o h e
KORSZE białe b. gł.

FILETY z dorsza 
LINY
k a r a s i e  v
GĘSI tuczone 
K\CZK1 tucrone

PLLARDY!
INDYKI
INDYCZKI

PERLICE
ZAJĄCE
BAŻANTY

g ra c ją  P A K U L S C Y
BracKS 2z, Marszalków;,ka W ł, Marszalkowi,Ka 57 róg Koszykow ej, 

Krucza 32, FrancujKJ 14 taaska Kępa)

delegatem  p o lsk ieg o  in in istb istw a kow an  a  h an d low e , ob e jm u ją ce  i 
p rzem ysłu  i han dlu  nacz. Ł y c h o w - p orozu m ien ie  c le a r in g o w a  W  ro- 

' im , usta lon o zasadniczą p u n k - kow an iach  tych  m a ją  b y ć  za ła i- 
ta cję  p rzyszłe j w ym ia n y  h an d lo - w ion ę  w szystk ie  zagadnien ia , do- 
wfc^ m ięd zy  P olską a ZSR R , j tyczące  o o ro tu  tow art w ego m ię-

U stalono, że  w  styczn iu  1939 r. dzy obu  k ra jam i

Artur Górski laureatem
n a g r o d y  lite ra c k ie j M,i«. W . ft i 0 . Pa
W e w torek  w M in isterstw ie  

W . R. i O. P . od b y ło  się p osiedze­
nie sądu k on k u rsow ego n agrod y  
lite ra ck ie j m in istra  W . R . i O. P . 
r.a k tórym  p osta n ow ion o  p iż y - 
zn ać teg oroczn ą  n ag rod ę  A rtu ro ­
wi G órsk iem u.

W  sądzie  k on ku rsow ym  zasia­
d a li: n acze ln ik  w ydz. sztuki
p ro f. D zik  i dr. W . B u iow y  ja k o

d e leg aci m in istra  W . R . i O.
«f. K aaen  -  B an d row sk i i K . W ie ­
rzyń sk i ja k o  d e leg aci P . A . L., 
oraz  J. W ołoszyn  o w ski ja k o  dele­
ga t Zw . Z aw ód . L itera tów  P o l­
sk ich .

D e cy z ja  sądu  k on k u rsow ego 
pod lega  a p rob a cie  m in istra  W R . 
i OP-

Bezrobotni giną z głodu i zimna

B i a ł a  ś m i e r ć  w  W  a r s z ą w i e  i  Ł o d z i
10 osórj zmarzło na i a ;6rć w ffittslii

Nadchodzą w ia a o m o ś d  o coraz 
liczn ie jszy ch  w yp a d k a ch  sm ier

3 2 1 m i l i o n ó w  e m e r y t u r y
112 milionów renty inwalidzKlej

Pretensje LkraińcJw, którzy walczyli z Polską
N a  p op o łu d n iow ym  posied zen iu  

se jm o w e j k om is ji b u d żetow ej 
rozp atry w a n o  n a jp ie rw  budżet 
sm erytur i zaopatrzeń , k tóre  re­

fe ro w a ł pos, W a gn er. W ydatk i 
,iaństw a na em ery tu ry  w yn oszą  
321 m ilion ów  250 tys. zł. i w  r. b . | 
Są w yższe  o  8 m ilion ów  540 tys. 
tŁ  W  ciągu  ostatn ich  la i 15 w y ­

ją t k i  na em ery tu ry  zw ięk szy ły  
się 5-ciu krotn ie . g łó w n ie  z tego 
p ow od u , że  na em erytu rę  p rz e - j 
chód  z i  lu dzie  stosu n k ow o m ło ­
dzi, m a ją cy  n iew ie le  lat służby. 
O becn ie  ok res na im ie m e g o  p rz y ­
rostu  e m e ry tó w  ju ż  m inął.

W  zakoń czen iu  pos. W agn ei za ­
w iadom ił, że m inister Sk arbu  
przyzn a ł u rzędn ik om  P olak om , 
k tórzy  p rzez p rzy łączen ie  Z a o l­
zia, sta li się ob y w a te la m i p o lsk i­
mi, zaopatrzen ie  w  w ysok ośc i 75 
yroc. • e m ery tu ry  czesK osł' w a c - 
t le j

W  ayskusjl podn iesion o  k w e ­
stio t. z w . m ło d y ch  em ery tów , 
zatrudiuO -iych  w  p rzed sięb ior ­
stw ach  p a ń stw ow y ch , u n iem oż­
liw ia ją c  d op ływ  rrłod ych  sił i p o ­
zbaw ia i ąc w  ten sposób m łodzież  
pracy. P od k reślon o  rów n ież  n ie ­
sp ra w ied liw ość  zarządzenia, k tó ­
re p o tra k tow a ło  em ery tów  z Z a ­
olzia ja k o  o b c y ch  i n ie  p rzyzn a ­
n o  im  p e łn e j e m ery iu ry , ja k ą  
m ieli w  C zech osłow acji, m im o, j 
i i  w ie lu  z n ich  p o ło ż y ło  du że za­
sługi w  odzysk a n iu  Z a o ’ zia.

D łu ższe  p rzem ów ien ie  w y g ło ­
sił w ;cem in . S k a rb u  dr. G ro d y ń - 
ski. S tw ierd z ił on, że w  r. i 937'8 
bu dżet em ery tu r  zosta ł w y k on a ­
ny zgodn ie  z u ch w ałą  se jm ow ą, 
poa czrs  gdy  w  p o p ^ e d n ’ :h ia - 
.a ch  w y k a zy w a ł znaczne p rze ­
kroczen ia  s ięga jące  d o  51 m ilio -  
bów  zł. B udżet b ieżący  je s i r e a l- 
iy -

B udżer em erytu r p rzy ję to  bez  
zm ian.

N astępnie pos. W agn er r e fe ro ­
wał bu d żet rent in w alid zk ich  i 
oen sy j

W y d atk i na renty  in w alid zk ie  
W I. 1939 40 w yn iosą  111 n r l io -  
n ów  801 tys. zł., czy li o  6 m i o ­
n ów  379 tys. w ię ce j od  bu dżetu  
‘tegorocznego. Z w y żk a  p och od ź , 
stąd, że n ow ela  in w alid zk a  p rz y ­
w róciła p ra w o  d o  zaopatrzen ia  
p ien iężn ego  in w alid om  b, państw  
za borczych , k tórzy  p rzek roczy li 
5 0 -ty  rok  życia , oraz  częśc iow o  
ich y liła  ostatnią zn iżkę zaopa­
trzenia.

O góln a  ilość  in w a lid ó w  w y n o ­
si 165 tys. 5u0, w  rym  P o la k ów  
L28 tys. 500, U k ra iń ców  23 tys., 
ży d ów  5 tys., B ia łoru sin ów  4 tys.

500, N ie m có w  3 tys. 500, i  1 tys. 
in n ych  n arod ow ości. Z b y łe j ar­
m ii n iem ieck ie j m a m y  38 tys. in ­
w a lid ów , au striack iej 52 tys., r o ­
sy jsk ie j 19 tys. i  p o lsk ie j 36 tys. 
500.

U staw a in w alid zk a  została ro z ­
ciągn ięta  uł  Zaulzie, oraz na o b -  
sza iy  na S p s z u  i O ra w ie . In w a ­
lid zi tam tejsi o trzy m u ją  zaopa­
trzen ie w e a lu g  n orm  p o lss lch .

W  dysk u sji U krain iec C t le w icz  
w ystąp ił z preten sjam i, i e  ustaw a 
in w alid zk a  z r. 1933 ro zs t izy g n ę - 
ła w p ia w d z ie  w  sp osób  p o zy ty w ­
ny k w estię  in w a lid ó w  -  U k ra iń ­
có w , k tó r z y , w a lczy li z P olak am i 
w  r. 1918, ale za led w ie  75 U kra­
iń ców  otrzy m a ło  zaopatrzenie,

b o  u staw a w ym ag a  lo ja ln ości, a 
niższe k om órk i ad m in istra cy jn e  
w yp a czy ły  sz lachetną  je j  in ten ­
cję.

P re ten sje  te  spotkały  się z o -  
strą od p ow ied z ią  ze stron y  posła 
W agnera, k tó ry  ośw ia d czy ł, z t  
dopók i sp o łeczeń stw o  ukra ińsk ie  
n iezm ien i sw eg c  stan ow isk a  do 
państw a i n arod u  polsk iego , n a ­
leży  art. 69 U staw y In w a lidzk ie j, 
k tóry  p rzyzn a je  U k ra iń com  ren ­
ty  in w alid zk ie , skreślić.

b u d że t  rent przy ję to  z d ro b n y ­
m i p opraw k am i.

N astępne posiedzen ie  k om isji 
b u d żetow ej od b ęd z ie  się 11 s ty ­
czn ia  193a r.

te ln y ch  w sk u tek  trw a ją cy ch  m ro ­
zów .

10 O SÓ B  Z A M a k Z Ł O  
N A  ŚM IER Ć 

L O N D Y N  20. 12. P an u ją ce  w  
A n g lii o d  p aru  dn i m rozy  spow /o- 
d o w a ły  dziś śm ierć 10 -ciu  osób . 
ś n ie g  paaa  bez  p rzerw y , w  ca łym  
k ra ju  p ociąg i xaają znaczne o p ó ź ­
n ien ia .

B i a ł a  ś m i e r ć
Na uL F re ta  p rzed  dom em  

N r. 33 w czo ra j ok o ło  godz. 22-ej 
p rzech od n ie  zauw ażyli lezą cą  na 
ch odn ik u  ja k ąś k ooietę  w  w ieku  
około 40 la t, u ie  d a ją cą  o m a k  ży­

cia, P ow ia d om ion o  p o lic ję  uraz 
p o g o to w ie  ratu n kow e, p rzy b y ły  
lek arz stw ierd zil zg on  k ob iety  
w skutek p rzem arzn ięcia .

P o lic ja  w szczę ła  doch odzen ie  
ce lem  u sta len ia  n azw iska  k ob ie ­
ty, gdyż żadn ych  dokum entów  nie i w yd a rzy ły  
zn a lez ion o  p iz y  n ie j. | śm iertelne

Ł Ó D Ź, 20. 12. V) dn iu  d z i k ­
szym  m ięd zy  godz. 8— -15 p o g o t o ­

w ie  ra tu n k ow e w  l  o d z i  u o z i e ł o  

w  10 w ypadkach  pora ^cy ' o f i a -

ron: m rozu . P rzy  u licy  L im anów . 
ck iego  oraz na szosie Z g iersk ie j 

się d w a  w ypadki

R e k o r d o w e  te m u o  z a m a r z a n h  r z e k
Służba h yd rogra ficzn a  D y re k ­

cji d ió g  w od n ych  n otu je  re k o r ­
d ow y  postęp gi u bosci io a ó w  na 
rzek ach  polskich  z p o w o d u  u trzy ­
m u ją ce j się fa li m rozu, N a -Wisłę 
pod N ow ym  Sączem  lo d y  osiąg ­
n ęły  g ru bości 26 cm , zaś na tz e -  
kach  k re so w y ch  N iem nie i D źw i-

nie, przeciętn a  g ru bość  le d ó w  w  
w ie lu  m iejscow ościach  w yn osi 
ju ż  od  20 do 2b cm .

S zyb k ie  p ow staw an ie  lodow  
grozi w  w ie lu  m ie jscow ośc ia ch  
fila rom  m ostów . L o d y  d ook o ła  
m ostów  w ysadzane będ ą  za p o ­
m ocą  dynam itu .

.  *aspg śnieżne na ulicach

Ś n i e ż y c a  p r z e r w a ł a  k o m u i i k a t j c
w  W a r s z a w :e  i na liniach p o j j i i e  skich

Już od k ilku  dni pogoda zmusza 
ludzi do tego, żeby o m ej pisać, 
żeby o niej m ów ić i myśleć, oczy ­
wiście... z rozpaczą. Jeszcze b o ­
w iem  nie zdążyliśm y ucieszyć się 
lekkim  spadkiem  m rozu, jak i się 
zaznaczył w e w torek  w  godzinach

południow ych, kiedy zaczął ,;yp<.e 
drobny m ocno zm arznięty śnieg, 
Który pędzony silnym  w iatrem  gę­
stniał coraz bardziej.

W ŁADZE M IEJSKIE...
J A K  ZW Y K L E  

O godzinie 4 tej po południu

.i W ciągu dwóch lat ' I- W-pł- jfi*- i,-. 'ą

o ile usunięte bedą tru* Incfci ffnsrns ?we
L O N D Y N , 20. 12. „T im e s "  w  i p ra cy  ze stron y  rzadc R zeszy  w  

depesz;* b erliń sk iego  k o re sp o n - dz ie le  u ła tw ien ia  em igra c ji ży - 
Jen ta  rozw aża  m oż liw ość  w s p ó ł-  d ó w  z N iem iec.

P o m o c  ta, zdaniem  k oresp on ­
denta, p rzyb ra ć  m oże  d w ie  fo r ­
m y : a lb o  rząd R zeszy  u tw orzy

M ONTREAL, 20. 12. W  mlejsco; 
woścj Sydney Mines w prow. Nowej 
Szkocji zginęło w katastrofie kopal­
nianej 14 ludzi, ciężko rannych wydo­
byto ok do 50, a kilkudziesięciu było 
lżej pokaleczonych.

Powodem K a ta stro fy  b y ło  w w a n ie  
się kab'a, na którym spuszczano w 
g łu b  szy b u , id ę ce g o  daleki p o d  w od y  
o c e a u j  a t la n ty c k ie g o , kilkadziesiąt 
w a g o n  k ó w , w którycL 200 r o b o tn i­
ków je ch a ło  d o  p ra cy .

Po urwaniu się kabla w a g o n ik i za­
częły posuwać się z szamną szybko­
ścią tak, że wyskakiwanie w wę skim 
szybie równało sie kalectwu, a conaj 
mniej potłuczeniu. W :elu jednak gor.

centra lny  u izą d  d o  sp ra w  o r g a ­
n izow an ia  e n r g r a c ji  ży d ow sk ie j, 
a lb o  też p oczyn i k on ces je  ży d om  
w  sp ra w ie  w y sok ości m a ją tk ów , 
k tóre  będ ą  on i m ogli w ziąć ze so ­
bą oraz zarządzi od roczen ie  czę ­
ści rozm a ity ch  op ła t n ałożon ych  
na m a ją tk i ży d ow sk ie , ce lem  s fi­
n an sow ania  em igra c ji b ie d n ie j­
szych  ży d ó w . \

O d tb c y c h  rządów  oczek iw a ć  
się będ zie  zn a lez ien ia  obszaru , na 
k tóry m  m oz .ia b y  osied lić  ok o ło

do pracy, aby zarobić ua wydatki | W kopalni tej pracuje viełu  Pola- ży d ó w . O czek iw a n e  jes i
śwlątecuiL i zarząd kopalni w tej in- •: ków, lecz wśród nazwisk zabitych nie rów n ież , p isze korespon den t, że

Ma 10.000 stóp głębokości
K a t a s t r o f a  p o d  w o d a m i  A t l a n t y k u

14 zabitych, ponad 100 rannych
tencji przyjął ną ten okres większa ma ni jednego nazwiska polskiego, 
ilość górników niż zwykle, dając pier m aliw e, że są wśród rannych.
wszeństwc ludziom żonatym 1 mają­
cym  dzieci

Katastrofa tr jesl jedną z więk- 
szych w kopalniach węgla Kanady

Dawno nie notowana zwyzKa
na giełdzie paryskiej

obce  rządy  lu b  zagran iczn e  ośro- 
| dk i fin a n só w  ży d ow sk ich  p r z y -  
j czynią się e r  inn- d r »* ą  d o J J ^ g g  
’ rozw iązan ia  p rob lem u  transferu  } 

k ap ita łów  ży d ow sk ich  z  N iem iec.
O fic ja ln e  k o ła  w  B erlin ie  m ó ­

w ią  o  m ięd zyn a rod ow e j p o ży cz ­
ce , k tó ra b y  u m ożliw ia ła  daw anie 
em igru jącym  ży d om , w  zam ian 
za p ozw o len ie  im  n a  w y w ó z  przez 
w ład ze  n iem ieck ie  sum  w  m a r-

FaRYJ, ft!. 12. W  kołach rząd ó-1 Przychyme dla rządu kola póńtycz-
■vyck zwracają uwagę na trwającą ne wyciągają z tego faktu jak najbar- 
już od kilku d r 1 *ia giełdzie paryskiej 
zwyżkę rent i

jest już pierwszym . , , ,
rezultatem poFtyki finansowej min. ew en tualn ie  sp łacona  przez d o ­

d a tk o w y  ek sport N iem iec, k tóre ­
m u  k ra j za in teresow an y  w  os ie -

rozpoczęła sie gw ałtow na ta rz a  
śni< źna nad W arszawą: śnieg za­
sypał szyny tram w ajow e, pou k ła ­
dał długie i w ysokie w ydm y na 
chodnikach i jezdniach —  rozpo­
częła się odw ieczna tragedia w ar­
szawska. Jak. zw ykle n ieprzygoto­
w any na żadne zmiany atm osfery­
czne zarząd m iejsłe nie p otra fił na 
czas uruchom ić taboru trąm wajor 
w ego do czyszczenia szyn —  w sku­
tek czego ju ż ok oło  godziny 8-tej 
w ieczorem  nieatóre dzielnice m ia­
sta zostały całkow icie odcięte od  
śródm ieścia. Przy dw orr i  g łó w • 
nym  zabrakło taksówek, które c łe - 

. szyły  się w y jątk ow ym  pry, jd z t-  
j nierr,, tak, ze k „o  chcia1 w rócić d o  

dom u np. na W ierzbno. S a sk , K ę­
pę czy Ochotę m usiał po  długich  
oczekiw aniach iść piechotą
TRAMWAJE —  NIE DO UŻYTKU

Tram w aje chodziły  przez całe 
popołudnie i w ieczór tok nieregu­
larnie, że niepodobna było z nieb 
korzystać. C o pół godziny zjaw ia , 
się jakiś iramwaj ODwieszony ze 
wszystkich stron pasażerami i w lo ­
kąc się w oln o m ijai najczęściej 
przystanek, w cale nia zatrzym u­
ją c  się. O godzinie siódm ej w ie­
czorem  p ojaw iły  się pp.rw szt w o - 
cy do czyszczenia szyb, ale czy  
by ło  ich zumało, czy działały n ie- 
ibyt sprawnie —  uitaluej sytuacji 
kom an-kacwjnej r ie  udało się -na­
prawić.

P R Z Y C Z Y N A  K A T A S T R O F Y
Tą nagłą zm ianę w  tam osierze 

należy tłom aczyó tym, że w ielki"! 
masy m roźnego pow ietrza idącego 
od w schodu spotkała idąca z  pół­
n oc; lala w ilgotnego pow ietrza 
m orskiego. T; w ilgoć w praw dzie 

m róz. k tóry  w ciągu 
wtorku spadł z 15 na 6. a później 
na 4 st. C., ale jednocześnie by ła  
prz;; czyni; śnieżycy.

OPÓŹNIENIA POCIĄGÓW
śn ieżyca, która opanowała w a  

w to rc ; v ’ godzinach popołudnio­
wych Polskę środkow ą i przesuw a 
się ńa zachód —  poprzeryw ała ko­
munikacje na liniach W arszawa —

dr* na g" ł,iz a parys&kg dziej pomyślne horoskopy .skazując, kach , ek w iw a len tu  w  o b cy ch  w a -  ' Modlin, W arszawa — Skiem iew i 
j „b ligacy- państwowych, że tal: wyda. ua ->onrawa kursu papie . lu tach  P ożv czk a  ts .w *  ce i Warsznwt - -S i e d lc e .  Wszyst
jedziałkowym  posiedze- rów francuskich iest iuż pierwszym , '  , , . r  Ł.e pociągi od tciiz inv  oióJm cj DOników wyskakiwało. Ii j. 5n'ej ktoś ^tora na poniedziałkówym posiedze

się zdecydował, +ym  drożej za to , j u giełdy isiągnęla swój punkt szczy
P̂ ac'h | towy, W  ciągu jednego tylk > dnia po- Reynasid i ie  w koc sekwencji umac-

W  końcu po zjechaniu okoL 10.000 siadaćzc ren, i papierów państwowych nia ona pow ażrL pozycje ministra, a 
stóp w głąo wagoniki się wykoleiły i oskignęli ze zwyżki tej jek to pyka- tym samym ułatw.a przyjęcie prze;
zamieniły się w  stos połamanych at._ żują cyfry  obrotów, około 8 miliardów Tzb“  Deputowanych dekretów erospo-
sek i pog:ętych sztao, a jadący nimi fnmków zysku. darci ych.
zostali zmiażdżeni. Dia mieszkańców Poprawa kursów francuskich papie - 
miasteczka w iaiorrość była ty a. ró w państw-wych zaznaczyła się nie
straszniejsza, że robotników tych tylko na giełdzie paryskiej, lscz rów-
przed zjechaniem w głąb żegnano ze nież i na innych giełdach mięozyna-
speojalną ,-adością. Jechali oni bowiem ; .-odow^—a

PODAJ BRATNIĄ  
DŁOŃ BEZROBOTNYM

d len iu  e m ig r a n tó w 1 żydow sk ich  
u czyn iłby  u ła tw ien ia . W razie 
ta k iego  za łatw ien ia  o fic ja ln e  k o ­
ła  n iem ieck ie  tw ierdza , że  w szy s­
cy żydzi z N iem iec m o g lib y  w y ­
em igrow a ć  w  p rzeciąg u  2 l a l ,

EYszyst-
peciągj ód godziny siódm ej po­

cząwszy miały spóźnienia z począt­
ku półgodzinne, a później i dłuż- 
"zc. O koło godziny szóstej w ar­
szawska dyrekcja  kole jow a uru^ 
chom iła pierw sze pługi d c  odw ala­
nia zasp śnieżnych, k tór p otw o­
rzyły  się w szędzie tam, gdzie tor  
k o le jow y  szedł wąwozem

W ciągu dnia dzisiejszego należy 
sie rpedziewać dais sycłi opadów  
śnieżnych.

P.EDAKCJA: Warszawa Al Jerozolimskie 121 rele.ony 686-82 <sekretariat 666-99 (rgólny).
ADMINISTRACJA Warszawa Nuw, Świat 15 m I - I  piętro Zarzad i Ozial Ogłoszeń tel 124-40 Kierownictwo 

biur- Kasa oucbaltena 224 50 Prenumerata tel . D9-32 Kontu rozrachunkowe Nr 2. Konto P K O. Nr 23.400 
Sk- Vtika Pocztowa 145 Adres telegraficzna A3C Warszawa 

PRz-nnsTAwu iki srw A ; Uńoz Pio.rkowska 103 tel 11144 Biuro czynne w eodz 10- 12, 10—18. Poznań. 27 3ruC
nia 2 Wiociawek. Cyeanki 34. 135 Kalisz! Kzezmcza 4. tei 477 Katowice ul Etarowteiska 3.

PRENUMERATA; mtelscowa <z odniesieniem do aomu) l na orowlncjl Zł 2-ł) mlefęcznle: wydanie ■  Wfto >
dziełami Sienkiewicza zi 330 mie&.ęcznle Za eramci. zi 4.00 Wyd B (r premia książkową) O.sO.

Sa zwrot nadesłanych, a nie zamówionych rękopisń y redaKcll nia odpowiada.

C C I I U  | f  11 E Z C ń *  “  minlsce wysokoicl 1 milimetr przet szerokość jednej rpalty (na
*  * wszystkich stronach do 6 szpalt i na l e i  stronie — 1 zl- 1 tekJdr

'wśród ar^kulów) 80 *r- w reklamach (warOd ogłoszeń) -  60 er- oa ostatniej stroma -  70 gr W dodatku me 
lżielnym 70 I  Notatki reklamo -  1 zl Nekrologi 3o gr Komunikaty i wyjaśnienia — ISO zl„ opisy ipec,alne
— 3 sl- lekarskie 30 jr  Droone oo 20 gr za wyraz duze litery w ogłoszeniach „drobnych” Uczy się za oddzielne
jyrazy. tłusty druk — podirAjme Notatki reklamowe uznacza al* rirą (N.). a ko—.unlkat> — 'wyjaśnienia eyzra
(K.). Za termia; druku .“głoszeń Ad .Iristraeja nie odpowiada.

'.i t i' i ‘ ■ . i  , . f f  ’

Imał ogtoszen: Nowy ftwlat 15 m. L I piętro. Biuro ozy ona od godz. 9 rano do 4 po po) Tel. 224-40.

Redaktorzy działów: |an Korolec publicystyka polityczna, Jan Wyszyńikl — Informacje polityczne ■ spraworaanui sądowe, Antoni Szperllch — dzla! gospodarczy I zagraniczny, Stanisław Włodtk — "nłormacje i depe> 
sze nocne Maria Rutkowska — dział miejski, Andr .cj Hodowskl — Jzial prowir.cjonalny. sportowy I akademicki, Wanda Dobcnska — dział kulturalny i rozrywkow , Tadeusz Żakiewlcz—- og!oszc.ii_ I reklany.
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